
E. Gierek spotkał się 
z członkami

Rady Wojskowej MON
9 bm. I sekretarz KC PZPR 

Edward Gierek odwiedził żoł 
nierzy 1 Pułku Lotnictwa My­
śliwskiego „Warszawa”, gdzie 
spotkał się z członkami Rady 
Wojskowej MON. Przybyli rów 
njeż przewodniczący Rady 
państwa — Henryk Jabłoński, 
prezes Rady Ministrów — 
piotr Jaroszewicz i zastępca 
członka Biura Politycznego, se 
kretarz KC PZPR Stanisław 
Kania.

Gościom towarzyszył mini­
ster obrony narodowej — gen. 
broni Wojciech Jaruzelski.

Narada w KC PZPR
Planowanie 

i zarządzanie
W gmachu KC PZPR toczy­

ła się wczoraj krajowa narada, 
poświęcona wdrażaniu do co­
dziennej praktyki dotychcza_ 
sawych decyzji, inicjujących 
zmiany w metodach planowa­
nia i zarządzania gospodarką 
narodową.

W naradzie, którą prowadził 
członek Biura Politycznego se­
kretarz KC PZPR — Jan Szy­
dlak, udział brali: członek 
Biura Politycznego KC 
PZPR, przewodniczący Komi­
sji Planowania przy Radzie 
Ministrów — Mieczysław Ja­
gielski oraz sekretarz KC 
PZPR — Stanisław Kowal­
czyk. (PAP)

Posiedzenie Komisji 
Rolnej przy KC PZPR
Wczoraj w Warszawie odby 

lo się posiedzenie Komisji Roi 
nej przy KC PZPR, poświęco­
ne omówieniu zadań instytu­
cji rolniczych i organizacji 
spółdzielczych, wynikających z 
reorganizacji władz tereno­
wych na wsi i w małych mia­
steczkach. W obradach, którym 
przewodniczył zastępca człon­
ka Biura Politycznego, sekre­
tarz KC PZPR Kazimierz Bar- 
cikowski, uczestniczyli: czło­
nek Biura Politycznego KC. 
wicepremier Józef Tejchma. 
członkowie Prezydium NK 
ZSL, nrezes CZKR Aleksander 
Szmidt oraz sekretarz NK 
ZSL Bolesław Strużek. (PAP)
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Na lotnisku

Żołnierze w stalowych mundurach są dobrze znani naszemu 
społeczeństwu. Oprócz doskonalenia swych umiejętności i 
ciągłego umacniania gotowości bopwej, włączają się aktyw­
nie do realizacji zadań ma rzecz społeczeństwa i gospodarki 
narodowej. Do powszechnie znanych należy kilkanaście uni­
kalnych operacji śmigłowcowych w różnych zakładach prze­
mysłowych, które przyniosły wielomilionowe oszczędności. 
Codziennym zajęciem pilotów jest jednak Łatanie. Tak jak na 
lotnisku 1 Pułku Myśliwskiego „Warszawa”, z którego pocho­
dzi nasza fotograficzna migawka, na wielu innych lotniskach 

dniem i nocą ćwiczą piloci WP.
Na zdjęciu: grupa obsługi technicznej dokonuje przeglądu 

samolotów, przygotowując je do kolejnego startu.
CAF — WAF — fot. Iwan

W 29 rocznicę LWP

Sesja naukowa w Warszawie

W 90 rocznicę utworzenia
' /

Wielkiego Proletariatu
W bieżącym roku mija 90 rocznica utworzenia Wielkiego jów socjalistycznych — Jugo- 

Proletariatu — pierwszej w dziejach polskiego ruchu robot- slawii, Mongolii, NRD i Wę- 
niczego partii marksistowskiej. gier. (PAP)

Otwierając sesję, członek Se 
kretariatu KC PZPR Andrzej 
Werblan podkreślił, iż idee 
Wielkiego Proletariatu stano­
wią ważne i cenne źródła inspi 
racji politycznej i ideologicznej 
dla nauki marksistowsko-leni­
nowskiej. W myśli Proletariatu 
i jego działalności zawarły 
się bowiem te wartości ideo­
we, do których i dziś przywią 
zujemy doniosłe znaczenie. 
Wielki Proletariat ustanowił 
też podwaliny nowoczesnego 
internacjonalistycznego współ­
działania polskich i rosyjskich 
rewolucjonistów i ludzi pracy.

Uczestnicy sesji wysłuchali 
5 referatów poświęconych his­
torii i roli Wielkiego Proleta­
riatu.

Przemówienia wygłosili goś­
cie zagraniczni, przedstawicie­
le Instytutu Marksizmu-Leni- 
nizmu przy KC KPZR, Instytutu 
Historii Partii przy KC BPK 
i Instytutu Badań Historycz­
nych i Społeczno-Politycznych 
przy KC RPK. W sesji uczestni­
czą też naukowcy z innych kra-

W ziwiązku z tym rozpoczę­
ła się 9 bm. w Warszawie 2- 
dniowa sesja naukowa. Zorga­
nizowały ją: Wyższa Szkoła 
Nauk Społecznych przy KC 
PZPR, Wojskowa Akademia 
Polityczna, ■ Instytut Historii 
PAN oraz Komitet Redakcyj­
ny Historii Polskiego Ruchu 
Robotniczego.

20 lat bydgoskiej 
uczelni technicznej

20 lat istnienia obchodziła 9 
bm. Wyższa Szkoła Inżynierska 
im. Jana i Jędrzeja Śniadec­
kich w Bydgoszczy. W uroczy 
stości jubileuszowej, połączo­

nej z inauguracją nowego róku 
akademickiego w uczelni, 
wziął udział członek Biura Po 
litycznego KC PZPR, Stefan 
Olszowski.

Z okazji jubileuszu 18 przeds 
tawicieli uczelni otrzymało 
odznaczenia państwowe. List 
gratulacyjny nadesłał przewód 
niczący Rady Państwa — prof. 
Henryk Jabłoński. (PAP)

Obrady kolejarzy 
i pracowników kultury

W Warszawie rozpoczął się 
wczoraj dwudniowy Krajowy 
Zjazd Delegatów Związku Za 
wodowego Kolejarzy. W obra­
dach wziął udział członek Biu 
ra Politycznego, sekretarz KC 
PZPR — Edward Babiuch.

*
Również wczoraj w Pałacu 

Prymasowskim w Warszawie 
rozpocza.ł się 2-dniowy V Kra 
jo wy Zjazd Delegatów Zw. 
Zaw. Pracowników Kultury i 
Sztuki.

Obrady otworzył przewodni 
czący Zarządu Głównego 
Związku — Mariusz Dmo­
chowski, witając przybyłych 
na zjazd delegatów oraz gości: 
wicemarszałka Sejmu PRL 
Andrzeja Benesza, kierowni­
ka Wydziału Kultury KC 
PZPR — Jerzego Kwiatka, mi- ■ 
nistra kultury i sztuki — Sta­
nisława Wrońskiego, sekretarza ! 
CRZZ Wiesława Adamskiego.

PAPProgram obchodów w Poznaniu
W Poznaniu i Wielkopolsce rozpoczynają się uroczystości 

i imprezy związane z 29 rocznicą powstania Ludowego Woj­
ska Polskiego. Organizatorami tegorocznych obchodów są: 
Wojewódzki i powiatowe komitety Frontu Jedności Narodu.

nościowe przemówienie wygło­
si dowódca wojsk lotniczych 
gen. bryg, pilot Henryk Mi­
chałowski. W części artystycz­
nej wystąpi zespół pieśni i 
tańca „Wielkopolska”. O godz. 
19 ulicami miasta przejdzie 
capstrzyk.

12 października o godz. 12 na 
Starym Rynku odbędzie się 
odprawa wart, po której repre 
zentacyjna orkiestra Wojsk 
Lotniczych zaprezentuje ze­
branym ciekawy układ parad­
nej musztry.

W wielu zakładach pracy i 
szkołach odbędą się spotkania 
z weteranami walk o wolność, 
żołnierzami i oficerami. Boga­
to zapowiadają się obchody w 
szkołach noszących imiona bo­
haterów walk wyzwoleńczych. 
W historycznych miejscach 
uświęconych walką, krwią i 
męczeństwem Polaków zosta­
ną zaciągnięte honorowe war­
ty oraz złożone kwiaty.

Od 9 do 14 października w 
kinach „Warta” oraz „Gwiaz­
da” wyświetlane są filmy o te 
matyce wojskowej. Warto, by 
tą inicjatywą zainteresowały 
się szkoły, (jk)

Oficjalne uroczystości roz- 
poczną się 11 października w 
Poznaniu o godz. 15, złożeniem 
wieńców i wiązanek kwiatów 
na Cmentarzu Bohaterów na 
Cytadeli przez delegacje orga­
nizacji politycznych, społecz­
nych, zakładów pracy, oraz jed 
nostki wojskowej. Tego dnia 
o godz. 17 w Pałacu Kultury 
odbędzie się koncert. Okolicz-

Wielkopolscy związkowcy 
przygotowują się do VII Kongresu

Na wczorajszym posiedzeniu Prezydium Wojewódzkiej Ko­
misji Związków Zawodowych w Poznaniu omówiono m. in. 
przebieg dotychczasowych przygotowań związkowców Wiel­
kopolski do VII Kongresu ZZ (13 listopada w Warszawie) 
oraz kierunki dalszych działań w tym zakresie.

. Na dotychczas odbytych kra­
jowych zjazdach branżowych 
Związków zawodowych wielu 

elegatów wielkopolskich za­
żerało głos w dyskusji (np. 23 
na zjeżdzie chemików, 22 — 
a zjeżdzie pracowników rol­

nych) i wielu zostało wybra- 
nych do władz. Np. 7 Wielko- 

an weszło w skład Zarządu 
R °Wnego ZZ Pracowników 

ownictwa, a 6 — w skład 
,ZZ Pracowników Spół- 

^elczości Pracy. Trwają 
S°lOwania ~ w formie 
ńotkan dyskusji i konsulta-

T. do dalszych 
zjazdów. Wkrótce 
n.lch obradować m. 
^lele, metalowcy, 
Pracownicy służby 
bip^nocześnle — w 
sie ™iesiaca — rozpocznie
flach narvch wieksz.veh zakłą- 
kusJa nas.zejro regionu dvs- 
wych nrni»i!z°Uktami podstawo- 
Szczegóinnz kongresowych, w 
____nad projektem uchwa

ły VII Kongresu. W tych spotka­
niach dyskusyjnych wezmą udział 
delegaci wybrani na VII Kongres. 
Natomiast na przełomie paździer^ 
nika i listopada spotkają sie oni w 
Poznaniu z przedstawicielami 
CRZZ oraz władz partyjnych i 
administracyjnych Wielkopolski.

Dokończenie na str. 2

Ubolewanie rządu NRF...

Indie i NRD nawiązały 
stosunki dyplomatyczne

W Delhi i w Berlinie ogło­
szono w niedzielę, że rządy In­
dii i NRD postanowiły nawią­
zać z dniem 8 bm. stosunki dy 
plomatyczne i podnieść swe 
przedstawicielstwa w Berlinie 
i w Delhi (dotychczas konsula 
ty generalne) do rangi amba­
sad.

Decyzja rządu Indii w spra­
wie nawiązania z NRD stosun 
ków dyplomatycznych spotka­
ła się z wyrazami ubolewania 
ze strony rządu NRF, jednakże 
równocześnie została zaakce­
ptowana w Bonn jako suwe­
renna decyzja Delhi — pi- 
sze agencja DPA. Rząd NRF 
przyjął tę decyzję do wiado­
mości — oświadczył rzecznik 
bońskiego MSZ — dodając, że 
rząd indyjski był powiadomio 
ny o stanowisku rządu NRF 
w sprawie problemów, związa 
nych z uznaniem dyplomatycz 
nym NRD. (PAP)

Na polach Wielkopolski

Półmetek wykopków
buraków cukrowych

Tydzień słonecznej pogody pozwolił na znaczne 
szenie prac polowych w wielkopolskim rolnictwie, 
ta zakończono definitywnie. Pozostało jeszcze do 
niewiele pszenicy — około 2 procent tegorocznego
Uporano się też z kiszeniem 

niewielkie skrawki na bieżące
Zbliżamy się ku końcowi wy 

kopków ziemniaczanych. Sprzą 
tnięto do tej pory około 90 pro 
cent uprawianego w tym roku 
areału. W punktach skupu 
trwa nasilenie dostaw ziemnia 
ków dla zaopatrzenia ludności 
miast naszego województwa, 
głównie Poznania i rejonów 
przemysłowych, a także Kra­
kowa i Górnego Śląska. Poznań 
skie jest też poważnym ekspor 
terem ziemniaków jadalnych.

Zwraca się obecnie dużą uwa 
gę na sprawę parowania i ki­
szenia ziemniaków na paszę dla 
inwentarza. Niestety, tempo

kukurydzy 
skarmianie.

przyspie- 
Siewy ży- 
zasiania 

areału.
pozostawiono

krajowych 
będą na 

in. nauczy- 
energetycy, 
zdrowia.
II dekadzie
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Kultury i Informacji NRD w Pol­
sce.

Rozmowy A. Gromyko - E. Bahr
W Ministerstwie Spraw Zagra­

nicznych ZSRR odbyły się w po­
niedziałek konsultacje między mi-

ni? lokal-

?uże i niewion^Ch Południowych 
mżawki Gple opady deszczu 

temperaturo ^łano liczne mgły, 
do 17 « od 15
^ujacegó w miejscach utrzy- 
9 stopni Jach™urzenia około 
*ane, 'łabe 1 umiarko-
^schodnie Waznie południowo-

Powrót delegacji OK FJN
Wczoraj powróciła do Polski de­

legacja Ogólnopolskiego Komitetu 
Frontu Jedności Narodu, która 
pod przewodnictwem prof. Janu­
sza Groszkowskiego — przewodni 
czącego OK FJN złożyła wizytę w 
Jugosławii.

Wizyta młodych Skandynawów
Na zaproszenie Zarządu Główne­

go ZMW — 9 bm. przybyła do Pol 
ski z 6-dniowa wizytą delegacja 
Nordyckiego Związku Młodzieży 
Centrum z sekretarzem general­
nym związku — Leifem Zetterber- 
giem.

Dni Kultury NRD
Na Lubelszczyźnie rozpoczęły 

się wczoraj Dni Kultury Niemiec­
kiej Republiki Demokratycznej, 
organizowane w 23 rocznicę powsta 
nia NRD i na 15-lecie Ośrodka

nistrem 
ZSRR A. 
stanu w 
lerskim

spraw zagranicznych 
Gromvka i sekretarzem 
bońskim Urzędzie Kanc- 
E. Bahrem. Omawiano

sprawy będące przedmiotem zain­
teresowania obu stron. W tym sa­
mym dniu A. Gromyko podejmo­
wał śniadaniem E. Bahra.

Wystąpienie G. Kalla

basenie Morza Śródziemnego oraz 
stosunków gospodarczych Belgrad 
— Kair.

Otwarcie zjazdu CDU
W poniedziałek przed południem 

w Wiesbaden rozpoczął się zjazd 
Unii Chrzęści jańsko-Demokratycz- 
nej — CDU, z udziałem ponad 600 
delegatów. Zjazd zainaugurowało 
przemówienie przewodniczącego 
CDU. a zarazem kandydata na 
kanclerza w razie zwycięstwa wy 
borczego chadecji — R. Barzela.

Bilans starć w Ulsterze

tych przygotowań nie jest za­
dowalające, chociaż mamy w 
województwie ponad 350 ko­
lumn parnikowych. Do tej po­
ry mają one na koncie naj­
wyżej po 50 ton uparowanych 
ziemniaków, a powinny mieć 
do końca akcji co najmniej po 
500 ton. W ubiegłym tygodniu, 
mimo pełni sezonu wykopko­
wego, były jeszcze przypadki 
postoju kolumn parnikowych.

Wykopki buraków cukro­
wych minęły półmetek, Plony 
są wyższe niż w roku ubieg­
łym, a procent cukru zadowala 
jący. Rolnicy otrzymują neł- 
ny przydział wysłodków, bez 
żadnych ograniczeń, (emp)

Sekretarz generalny Komuni-
stycznej Partii Stanów Zjednoczo 
nych G. Hall wystąpił w progra­
mie telewizyjnym pt. „Pytania i 
odpowiedzi”. Omówił on postula­
ty KP USA w dziedzinie polityki 
zagranicznej i wewnętrznej.

D. Bijedic opuścił Kair
Premier Jugosławii D. Bijedic 

zakończył w niedzielę 5-dniową 
oficjalną wizytę w Egipcie i po­
wrócił wieczorem do kraju. W Kai 
rze przeprowadził on rozmowy z 
premierem Egiptu A. Sidki oraz 
został przyjęty przez prezydenta 
A. Sadata. Rozmowy dotyczyły _no 
pokojowego rozwiązania konflik­
tu bliskowschodniego, sytuacji w

Z ostatnich danych opublikowa­
nych w Belfaście wynika, że od 
1969 roku w Irlandii Północnej zgi 
nęło 595 osób, a kilka tysięcy zo­
stało rannych. Liczba zabitych w 
Ulsterze szybko zaczęła wzrastać 
po wprowadzeniu ustawv o nad­
zwyczajnych pełnomocnictwach. 
Nowa eskalacja starć w Irlandii 
Północnej nastąpiła w marcu br. 
W ciągu bież, roku w Irlandii Pół 
nocnej śmierć poniosły 384 osoby.

Przed wspólnym lotem
W gmachu Instytutu Badań Kos­

micznych Akademii Nauk ZSRR w 
Moskwie rozpoczęła się 9 paździer 
nika kolejna narada specjalistów 
radzieckich i amerykańskich do 
spraw lotów kosmicznych. W cza-

sie tej narady będą omówione 
konkretne zagadnienia techniczne 
związane z realizacją projektu po 
łączenia i wspólnego lotu statków 
kosmicznych typu „Sojuz” i 
„Apollo”.

Kongres astronautyczny
W poniedziałek rozpoczął się w 

Wiedniu XXIII międzynarodowy 
kongres astronautyczny z udzia­
łem ponad 1.500 naukowców i eks 
pertów z różnych stron świata? 
Uczestnicy Kongresu wysłuchają 
około 300 referatów. Kongres za­
kończy obrady 15 bm.

Nowa grupa terrorystyczna
Jak donosi agencja ADN, pod 

nazwą „żydowska liga obrony” 
powstała w Berlinie Zachodnim 
syjonistyczna organizacja terrory­
styczna, której działalność ma być 
wymierzona przeciwko zamieszka 
łym w tym mieście Arabom pale­
styńskim.

PAP RADIO INF.WtTEl EFONEM
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Sukces poznaniaka

Finał krajowego 
konkursu orki

Łosiowie województwie
opolskim odbył się krajowy kon­
kurs orki. Na starcie tegoroczne­
go finału, który trwał dwa dni.
stanęło 36 traktorzystów mi-
strzów wojewódzkich. Najlepszym 
oraczem — seniorem został repre­
zentant Poznania, traktorzysta z 
gosnodarstwa Górzno POHZ Ga- 
rzyn powiat Leszno — Tadeusz Ka 
rolczyk. Wyprzedził on minimal­
nie bydgoszczanina Daniela Roszą 
ka z MBM Olsza. Trzecie miejsce 
zajał 18-letni Jarosław Misiak z 
Technikum Rolniczego Marszew w 
województwie poznańskim. W 
osobnym konkursie sprawnościo­
wym pn. „Traktor — Cross” zwy­
ciężyła gruna uczniów z Techni­
kum Mechanizacji Rolnictwa z 
Grodkowa w województwie opol­
skim.

Konkursowi towarzyszyło wiele 
atrakcji m. in. w postaci popisów 
lotniczych i wvstenów artystycz-

stawę nri"owizego sprzętu rolni' 
czego. (PAP)



KRONIKAOperacja „Most

Z portu gdańskiego wypłynął niezwykły konwój. Olbrzymie 
przęsło mostowe o długości 153 m i wadze 900 ton spoczy­
wające na dwóch pontonach, płynie powoli przez Zatokę 
Gdańską w kierunku ujścia W isły, następnie zmianie doho- 
lowane na miejsce budujące go się mostu w Kieżmarku - 

trasa E-81.
CAF — telefoto — J. Uklejewski

Wobec dodatkowych dni wolnych 
żłobki i przedszkola czynne dłużej

Komunikat z 5 bm. w sprawie trybu i terminów realiza­
cji lipcowego Dekretu Rady Państwa o dodatkowych dwóch 
dniach wolnych dla pracowników administracji spowodo­
wał napływ pytań od Czytelników.
Odpowiadając na nie przy­

pominamy, że dodatkowe dwa 
dni wolne od pracy — 14 X i 
18 XI przysługują wyłącznie 
pracownikom administracyj­
nym. Począwszy od dzisiaj 
pracownicy ci będą odpraco- 

| wywali po półtorej godziny 
na przysługujący im pierw­
szy z dwóch dni wolnych.

Z treści komunikatu o 
dwóch dniach wolnych, wyni­
ka, że sposób odpracowywa­
nia tych dni powinien być w 
maksymalnym stopniu dosto- 

I sowany tak do interesów spo­
łecznych jak i zainteresowa­
nych załóg. O tym, czy półto­
rej godziny należy odpraco- 

iwywać przed południem czy 
po południu decyduje dyrektor 

: w porozumieniu z radą zakła- 
Sdową, uwzględniając stano wis 
|ko załogi i plany produkcyj­

ne.
W dniach 14 X i 18 XI urzę 

dy pocztowe, banki, szkoły, 
placówki handlowe, gastrono­
miczne itp., czynne będą nlor- 

r ma Inie.
Fakt odpracowywania do- 

^.datkowych godzin na poczet 
1 wolnego dnia od pracy biorą 
,pod uwagę przedszkola i żłób 
fki tak, aby dzieci 

Jpewnioną opiekę.
Kuratorium Okręgu

Poznańskiego podjęło

miały za-

Szkolnego 
decyzję o

przedłużeniu godzin pracy przed­
szkoli o półtorej godziny, analo­
gicznie do czasu odpracowywanego 
przez rodziców dzieci. Wydział 
Zdrowia Prezydium Rady Naro­
dowej Poznania polecił żłobkom 
przedłużenie godzin otwarcia o pół 
torej godziny w przypadku, jeżeli 
któreś z rodziców będzie odpraco-

Po pożarze w Berlinie

Dom towarowy 
ponownie otwarty

Po groźnym pożarze, jaki w śro­
dę o świcie wybuchł w tunelu 
kolejki podziemnej na placu Alek 
sandra, życie w „sercu Berlina” to­
czy się normalnym trybem. Po 
24-godzinnej przerwie otwarty zo­
stał ponownie centralny dom to- 
warowy, znajdujący się tuż przy 
stacji metra.

Jednakże wciąż pracują w pocie 
czoła ekipy remontowe, aby jak 
najszybciej usunąć skutki pożaru. 
Między domem towarowym a ho­
telem „Stadt Berlin”, gdzie pow­
stała wyrwa na skutek zawalenia 
się stropu tunelu przy pomocy po­
tężnej koparki wybiera się gruz, a 
ekipy specjalistów budowlanych 
pospiesznie dokonują renowacji 
uszkodzonych konstrukcji.

Na odcinku ulicy, pod którą 
biegnie tunel kolejki, ograniczono 
szybkość pojazdów samochodowych 
do 30 km na godzinę, aby zapo­
biec większym drganiom nawierz­
chni. (PAP) 

» Gros WIET.KOP ’( 'Ki

DROGERIE 
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mmnn u iniinimmiii'
Dzislelszy serwis mtonnacvłnv 
opracował Zbyszek Kruszona.

wywalo wolny dzień. Podobną de­
cyzję podjął Wydział Zdrowia 
Prezydium WRN w Poznaniu. Dla 
niektórych pracowników admini­
stracji zatrudnionych w miastach 
powiatowych a mieszkających w 
powiecie, w związku z odpracowy 
waniem dni komplikuje się spra­
wa dojazdów do domu. Z pomocą 
powinny im przyjść zakładowe 
środki komunikacji bądź PKS. (bg)

Prawdziwe oblicze
„wietnamizacji"

Wojna w Wietnamie i nieustanny wzrost kosztów utrzy­
mania w USA są z punktu widzenia wielu Amerykanów —
głównymi problemami Stanów
Według sondażu opinii pu­

blicznej, przeprowadzonego 
ostatnio przez Instytut Gallupa, 
27 proc, amerykańskich wybór 
ców uważa te dwa problemy 
za kluczowe zagadnienia listo 
padowych wyborów prezyden­
ckich. 10 procent Ameryka­
nów za „problem nr 1” uwa­
ża „zagadnienia polityki za­
granicznej” inne niż wojna w 
Wietnamie, 9 procent — sze­
rzenie się narkomanii w USA, 
8 procent — wzrost przestęp­
czości w kraju i 4 procent — 
wzrastające zanieczyszczenie 
środowiska naturalnego.

Stany Zjednoczone, mówiąc 
o wycofywaniu swych wojsk 
z Wietnamu Południowego, 
równocześnie zwiększają li­
czebność tych wojsk na ob­
szarach wokół Indochin. Infor 
mując o tym, dziennik „New 
Jork Times” podkreśla, że do­
datkowe kontyngenty wojsk by 
ły ostatnio wysłane na Okina­
wę, Tajwan i Filipiny, a baza lot 
nicza „Anderson” na Wyspie 
Guam przekształciła się w naj 
większy i najbardziej aktyw­
ny ośrodek operacyjny bom­
bowców „B-52”, które prze­
prowadzają naloty na kraje 
Półwyspu Indochińskiego.

Na tej samej wyspie Guam 
rozmieszczone są liczne obiek­
ty marynarki wojennej Sta­
nów Zjednoczonych, obsługu­
jące VII Flotę. 70 okrętów, 
które ostrzeliwują wybrzeża * 
wietnamskie również ma bazę 
wyjściową na Guam. Na po­
kładach tych okrętów — pisze 
„New York Times” — znaj-
duje się co najmniej kilka 
tysięcy żołnierzy piechoty mor 
skiej.

Prócz tego w Wietnamie Po­
łudniowym przebywają żołnie 
rze amerykańscy, których ofi­
cjalnie określa się jako pra­
cowników bazy sił lotniczych 
USA w Korei Południowej, a 
także przebywa tam znaczna 
liczba lotników i mechani-

Przed reformą władz terenowych na wsi

Projekty podstawowych
aktów prawnych

Przygotowany został komplet projektów podstawowych 
aktów prawnych niezbędnych do wprowadzenia w życie re­
formy władz terenowych na wsi i zmian w podziale admini­
stracyjnym. Generalny kierunek proponowanych zmian usta­
wowych to stworzenie — zgodnie z uchwałą ostatniego Ple­
num KC PZPR — korzystniejszych warunków dla rozwoju 
społeczno-gospodarczego wsi, intensyfikacji rolnictwa i po­
prawy warunków bytowych mieszkańców. Projekty zmierza­
ją do dalszego usprawnienia działalności rad narodowych 
i ich organów na terenach wiejskich.
Jak dowiaduje się dzienni­

karz PAP w biurze URM d/s 
prezydiów rad narodowych — 
zakończone już zostały prace 
nad projektem ustawy o utwo­
rzeniu gmin i zmianie ustawy 
o radach narodowych. Jest to 
jeden, podstawowy dokument, 
w którym zawarte zostały pro 
pozycje rozwiązań prawnych 
wiążących się z przeprowadzę 
niem tej doniosłej reformy. O- 
pracowany został też projekt 
ustawy o zmianie Konstytucji; 
chodzi tu o zmiany w zakresie 
niezbędnym dla uchwalenia 
pierwszej z tych ustaw.

Projekt ustawy o utworze­
niu gmin i zmianie ustawy o 
radach narodowych zmierza, 
w myśl Uchwały VI Zjazdu 
PZPR, do dalszego wzmocnie­
nia roli i autorytetu organów

Zjednoczonych.
ków, skierowanych jakoby na 
Okinawę.

Tak w istocie rzeczy przed­
stawia się program „wietna- 
mizacji”. Wojska amerykań­
skie' przerzucając ciężar lą­
dowych operacji wojskowych 
na siły zbrojne reżimu saj- 
gońskiego, w rzeczywistości 
nie wycofują się z Południo­
wego Wietnamu, co więcej, ich 
liczba w sąsiednich rejonach 
stale rośnie.

Stany Zjednoczone straciły 
nad Demokratyczną Republi­
ką Wietnamu już 3.980 samo­
lotów, liczbę tę podała agen­
cja VNA, podsumowując tak­
że ostatnie sukcesy obrony 
przeciwlotniczej DRW: wnie 
dzielę nad prowincjami Vinh 
Phu i Ba Thay zestrzelono 
dwa samoloty USA, a trzy in­
ne samoloty agresora zestrze­
lono dwa dni temu w innym 
rejonie.

3 tys. ton bomb zrzuciło w 
nocy z niedzieli na poniedzia­
łek amerykańskie lotnictwo 
strategiczne na Demokratycz­
ną Republikę Wietnamu i 
Wietnam Południowy. Połud- 
niowowietnamska armia wy­
zwoleńcza zacieśniła pierścień 
wokół Sajgonu i zmusiła żoł­
nierzy sił reżimowych do wy­
cofania się z trzech wiosek 
znajdujących sie w pobliżu te­
go miasta. (PAP)

NRD owska wystawa 
przyrządów

automatyzacyjnych
Od soboty czynna jest na tere­

nie targowym, w pawilonie nr 38, 
specjalistyczna wystawa zorgani­
zowana z okazji 23 rocznicy pow­
stania Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej. Wystawa ma na 
celu zaprezentowanie polskim sne 
cjalistom osiągnięć i możliwości 
produkcyjnych naszych sąsiadów 
zza Odry w dziedzinie automatyza 
cji różnorodnych procesów produk 
cyjnych. Polski przemysł precy­
zyjny nawiązał już współpracę z 
odpowiednim przemysłem NRD, 
Sa jednak jeszcze dalsze możliwo­
ści współpracy i wymiany doświad 
czeń. Właśnie temu celowi służy 
obecna ekspozycja.

Równoległe z wystawą organizo 
wanych jest szereg odczytów, któ 
re na pewno zainteresują specjali' 
stów automatyzacji. Odczyty oraz 
projekcje filmów odbywają się 
codziennie do 13 bm. włącznie o 
godz. 10 w pawilonie wystawo­
wym. (k)

Po katastrofie w Meksyku

208 śmiertelnych ofiar
Według ostatnich doniesień, licz­

ba śmiertelnych ofiar katastrofy 
kolejowej w nółnocnomeksykań- 
skim mieście Saitillo, wzrosła do 
208. W trakcie usuwania szczątków 
rozbitych wagonów znaleziono 
zwłoki dalszych 30 osób. (PAP) 

przedstawicielskich w najniż­
szych ogniwach systemu rad 
narodowych, a zarazem do u- 
sprawnienia i unowocześnie­
nia administracji terenowej. 
Zwiększony ma być np. zasięg 
i efektywność uprawnień ko­
ordynacyjnych rad i ich orga­
nów, wzmocnione mają zostać 
możliwości oddziaływania lud­
ności wiejskiej na zarządzanie 
terenem oraz w zakresie kon­
troli społecznej.

Wyraźne określenie kompe­
tencji i odpowiedzialności po­
szczególnych ogniw rad i. ad­
ministracji na wsi nie pozosta­
nie bez wpływu na dyscyplinę 
realizacji w terenie zadań lo­
kalnych i ogólnopaństwowych. 
Nowe rozwiązania nie tylko 
stwarzają warunki dla szyb­
kiego rozwoju społeczno-eko­
nomicznego wsi, ale również 
przynoszą znaczne udogodnie­
nia dla mieszkańców w ich 
kontaktach z organami admi­
nistracji.

Jednocześnie przygotowane 
zostały projekty 4 aktów praw 
nych wykonawczych.

Oczekuje się, że wszystkie 
powyższe projekty podstawo­
wych aktów prawnych zostaną 
w najbliższym czasie rozpa­
trzone na posiedzeniu Rady 
Ministrów z udziałem prze­
wodniczących prezydiów WRN. 
Jeśli zostaną zaakceptowane 
przez rząd — projekty będą 
bezpośrednio po tym skiero­
wane do Laski Marszałkow­
skiej. Warto podkreślić,/że do

Wielkopolscy 
związkowcy 
Dokończenie ze sir. 1

Program działań wielkopol­
skiej organizacji związkowej 
na najbliższy okres 
nadto m. in. analizę 
realizacji wniosków 
podczas kampanii 
zdawczo-wyborczej, 

obejmuje 
przebiegu 
złożonych 

sprawo-
bieżącą

kontrolę wykonawstwa zadań 
produkcyjnych i socjalno-by­
towych, a także ocenę realiza­
cji wielkopolskiego programu 
poprawy warunków pracy i 
warunków socjalno-bytowych 
załóg oraz wytyczenie założeń 
tego programu na lata 1973— 
75. Tej ostatniej sprawie po­
świecone będzie wkrótce 
wspólne posiedzenie prezy­
diów: WKZZ, WRN i RN Po­
znania, na którym wykorzy­
stane zostaną wnioski i postu­
laty zgłoszone w związkowej 
kampanii sprawozdawczo-wy­
borczej. Dodajmy, że WKZZ 
opracowała i przekazała wła­
dzom centralnym najważniej­
sze problemy oraz wnioski i 
postulaty z kampanii w Wiel­
kopolsce.

Na wczorajszym posiedzeniu 
Prezydium WKZZ dokonano 
ponadto oceny (była pozytyw­
na) działającego od lutego br. 
Wielkopolskiego Klubu Racio- 
nalizacji i Techniki oraz prze­
dyskutowano problemy zwią­
zane z chorobami zawodowy­
mi pracowników wielkopol­
skich zakładów pracy, (y)

Koziołki"
5, 12, 16, 37, 39 dod. 48

W 804 grze wpłynęło 255.498 za-
kładów, wartości 766 494,— zł. Fun­
dusz wygranych wynosi: 421 571,— 
zł.

Nie stwierdzono wygranych I i II 
stopnia. Fundusz na wygrane I 
stopnia w następnych grach wy­
nosi: 373 663,— zł.

Stwierdzono: 39 „czwórek” pó 
2 948,— zł; 40 „trójek premiowa­
nych” po 157,— zł; 1 437 „trój/k” 
po 57,— zł; 835 „dwójek premiówa 
nych” po 25,— zł; 18 116 „dwójek” 
po 5,— zł.

Losowanie 805 gry odbędzie 
w dniu 15 bm. w Krotoszynie 
Rynku o godzinie 12.30.

„Toto-Lotek"

się 
na

I zakład
2, 8, 10, 21, 27. 47 dod. 34 

II zakład
13, 20, 21, 25, 40, 49, dod. 12 

Końcówka banderoli 9190

Sejmu przesłane zostaną nie 
tylko projekty ustaw, ale rów­
nież aktów wykonawczych, 
jakie wyda rząd. Posłowie bę­
dą więc mieli możliwość usto­
sunkowania się do całokształ­
tu zmian związanych z refor­
mą, która ma wejść w życie 
1 stycznia 1973 r. (PAP)

W powiecie jarocińskim

Lotnicy pomogli 
w montażu komina

Wczoraj w godzinach przedpolu 
dniowych mieszkańcy Opatówka — 
niewielkiego miasteczka powiatu 
jarocińskiego byli świadkami nie­
codziennego wydarzenia. Nad da­
chami Zakładu nr 2 — Jarociń­
skiej Fabryki Mebli krążyć zaczę 
ły dwa helikoptery, co oczywiście 
budziło zrozumiałą sensację.

Jak nas poinformował kierownik 
zakładu Ryszard Różański, były 
to jednostki wojsk lotniczych, któ 
re przeprowadzały skomplikowaną 
akcję w montowaniu nowego ko­
mina fabrycznego. Uczestniczyło 
w tym 8 lotników i 10 pracowni­
ków zakładu.

Montaż 14-metrowego, metalowe­
go komina trwał zaledwie około 
godziny, a tylko na 16 godzin trze­
ba było przerwać produkcję, do­
konując niezbędnego wyłączenia 
przewodów itp.

Dodajmy, że nikt nie podejmował 
się wykonania tego zadania, zwró­
cono się więc do Dowództwa 
Wojsk Lotniczych. Lotnicy wyko­
nali tę trudną operację sprawnie 
i szybko, nie narażając Zakładu 
na straty z powodu przerwy w 
produkcji, (wch)

Rezolucja labourzystów

Na pierwszym planie sprawa 
bezpieczeństwa w Europie

Z problemów polityki zagranicznej omawianych na do­
rocznej konferencji Labour Party w ubiegłym tygodniu w 
Blackpool, na pierwszy plan wysunęły się sprawy zwołania 
europejskiej konferencji bezpieczeństwa i współpracy, dialo­
gu Wschód-Zachód oraz tematyka Wspólnego Rynku.
Uczestnicy konferencji wy­

powiedzieli się jednomyślnie 
na rzecz polityki odprężenia, 
dialogu europejskiego, zwoła­
nia konferencji bezpieczeń­
stwa i współpracy oraz ogra-

Wystawa dorobku 
poznańskiego WAG-u 
Równo 10 lat temu, w paź­

dzierniku 1962 roku, utworzo­
no w Poznaniu Redakcję Wo­
jewódzką Wydawnictw Arty- 
styczno-Graficznych RSW Pra 
sa, popularnego WAG-u. W 
dziedzinie propagandy wizual­
nej i reklamy rola tego wy­
dawnictwa na naszym terenie 
jest bezsprzecznie ogromna, o 
czym najlepiej mówi liczba po­
nad 1 200 zrealizowanych po­
zycji w łącznym nakładzie po­
nad 17 min egzemplarzy. Prze 
de wszystkim jednak potwier­
dza to wysoki standard poli­
graficzny i artystyczny wydaw 
nictw firmowanych trzylitero­
wym skrótem WAG.

Dorobek 10-leci a wydaw­
nictwa prezentuje obecnie du­
ża wystawa w salach BWA w 
Arsenale. Otwarto ją wczoraj 
w obecności m. in. sekretarza 
KW PZPR w Poznaniu Jana 
Pawlaka. Zasłużonym pracow 
nikom wydawnictwa wiceprze 
wodniczący Prezydium RN Poz 
nania Jerzy Łangowski oraz se 
kretarz Prezydium WRN Bog 
dan Gawroński wręczyli od­
znaki honorowę miasta i woje 
wództwa. Odznaki Honorowe 
m. Poznania otrzymali Win­
centy Basiński draż Alojzy Cze 
kala, Odznaki Za Zasługi w 
Rozwoju Województwa Boznań 
skiego — Stefania Najrzał, 
Czesława Skowron oraz Hen­
ryk Wołkowicz, a Medale Ty­
siąclecia Zbigniew Kaja oraz 
Czesława Skowron.

Z okazji otwarcia tej ekspozycji 
odbyła się wczoraj także 
rencja prasowa, w czasie 
szef redakcji poznańskiej

konfe- 
której
WAG

Henryk Rakoczy, poinformował o 
planach i zamierzeniach wydaw­
nictwa. Zostanie ono znacznie roz­
budowane i otrzyma nowy lokal, 
w którym znajdą pomieszczenia 
pracownie plastyczna, fotograficz­
na i poligraficzna, archiwum oraz 
ośrodek metodyki propagandy wi­
zualnej. (Ob)

Zachodnioniemiecki
historyk w Poznaniu

Poznański Instytut Zachodni go, 
ści dyrektora monachijskiego In., 
stytutu Historii Współczesnej (In. 
stitut fuer Zeitgeschichte) prof. dj 
Martina Broszata. Wczoraj zacho­
dnioniemiecki uczony, autor szer« 
gu cennych prac z dziejów sto- 
sunków niemiecko-polskich (m. in, 
o hitlerowskiej polityce wobec Poi 
ski oraz o „polskiej” polityce Prus 
wygłosił wykład na temat podsta. 
wowych decyzji prowadzących do 
powstania NRF, Tezy prof. M. Br® 
szata wywołały ożywioną dyskusję 
poznańskich niemcoznawców. (asz)

Najlepsze punkty
informacji turystycznej

Od momentu powstania Wojewó 
dzkiego Ośrodka Informacji Tury 
stycznej w Poznaniu, a zatem od 
9 lat, co roku trwa konkurs na naj 
lepszy punkt „IT” oraz naj. 
lepszego informatora turystyczne, 
go w Wielkopolsce. Wczoraj pod. 
sumowano w Poznaniu wyniki kon 
kursu za miniony sezon i wręczo. 
no nagrody wyróżnionym placów, 
kom oraz osobom.

Najlepszy, i to po raz drugi « 
rzędu, okazał się punkt ,TT” w 
Trzciance przy tamtejszych Powia 
towych Ośrodkach Sportu, Turysty 
ki i Wypoczynku. Zespołowi pra. 
cowników przyznano zatem pono, 
wnie puchar WKKFiT. Na n miej, 
scu uplasował się punkt „IT” w 
hotelu „Merkury” w Poznaniu, na 
III — punkt w Domu Turysty 
POSTiW-u w Wolsztynie.

W konkursie brały udział 62 pua 
kty „TT” o zasięgu ogólnopolskim. 
Z tej liczby 49 zasłużyło na ocenę 
bardzo dobrą i dobrą. Dla najle­
pszych przeznaczono w nagrodę 
wycieczkę za granicę oraz nagrody 
pieniężne. (c)

niczenia zbrojeń. W tych kwa 
stiach delegaci reprezentują 
opinię absolutnej większości 
labourzystowskiej.

Uchwalona przez uczestni­
ków konferencji rezolucja, 
której projekt przedstawił Kra 
jowy Związek Górników, wzy­
wa cały ruch labourzystowski 
do wywarcia nacisku na rząd 
brytyjski, aby poparł inicja­
tywy w celu możliwie szybkie 
go zwołania europejskiej kon­
ferencji bezpieczeństwa i współ 
pracy.

Autorzy apelu wyszli z zało­
żenia, że w rezultacie ratyfi­
kacji układów zawartych przez 
Związek Radziecki i Polskę z 
NRF, czterostronnego porozu­
mienia w sprawie Berlina Za­
chodniego oraz rokowań pro­
wadzonych między rządami
NRD i NRF, nastąpiło 
dzenie napięcia w 
środkowej Europy.

Jako następne cele, 

złago- 
rejonie

rezolu-
cja ta stawia rozwiązanie 
Paktu Atlantyckiego i Układu 
Warszawskiego, utworzenie stre 
fy wolnej od broni nuklearnej 
w Europie środkowej oraz pow 
szechne rozbrojenie. Labou- 
rzyści wezwali krajowy korni 
tet wykonawczy partii oraz 
frakcję parlamentarną do roz­
winięcia energicznej kampa­
nii na rzecz polityki odpręże­
nia.

Druga, ważna rezolucja przy 
jęta przez labourzystów w 
Blackpool, dotyczy polityki 
obronnej. Rezolucja zawiera 
sprzeciw wobec koncepcji po­
lityki obronnej, przewidujące] 
użycie lub groźbę użycia broni 
nuklearnej, zarówno przez 
Wielką Brytanię jak i jej so­
juszników. Rezolucja wzywa 
do usunięcia wszystkich baz 
nuklearnych z terytorium 
Wysp Brytyjskich. Konferen­
cja labourzystów opowiedzia­
ła się za redukcją wydatków
na cele wojskowe. (PAP)

Zmiana cen jaj
W związku z sezonową podwyt' 

ką ceny skupu jaj, z dniem 10 Pa* 
dziernika br. (wtorek) wprowadzę 
ne zostały nastenujace sezonow® 
ceny detaliczne jaj świeżych:

— jaj dużych — 3,— zł za sztukg» 
— jaj średnich — 2.70 zł za szt>< 
— jaj małych — 2,40 za sztuk®- 
Ceny detaliczne jaj chłodni* 

czych i jaj wannowanych nie ul®' 
gły zmianie. (PAP)
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J INZI
OPINII-PYTAN-OOPOiNIEOZI

Przed tygodniem („Głos* z 3. X) zamieściliśmy założenia 
naszego kolejnego FORUM, szóstego na łamach „GŁO­
SU WIELKOPOLSKIEGO”, ogłoszonego tym razem pod 

hasłem:

T echnikum 
Górnictwa 

O dkrywkowego

Jak już informowaliśmy ,— 
do opinii, pytań i wniosków 
przez Was nadsyłanych ustosun 
kuie się na łamach „GŁOSU 
WIELKOPOLSKIEGO” sekre­
tarz Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Poznaniu — JERZY 
WOJTECKI.

Przypominamy raz jeszcze 
ważniejsze tematy związane z 
hasłem wywoławczym naszego 
FORUM:

£ Co należy czynić, aby 
wielkopolska wieś, od lat chlu 
biąca się gospodarnością, stała 
się w pełnym tego słowa zna­
czeniu nowoczesną?

0 Jak doskonalić życie na 
wsi, aby najpełniej wykorzy­
stać środki materialne i ludzką 
pracę — dla dobra ludności, 
dla rozwoju produkcji?
• Jakie formy wspólnej 

działalności rolników indywi­
dualnych między sobą i ze 
spółdzielniami produkcyjnymi 
oraz państwowymi gospodar­
stwami rolnymi, a także mię-

„Wieś wielkopolska 
- wsią nowoczesną"
Wystosowany do naszych Czytelników apel spotkał się z ży 

wym odzewem. Napływają listy z pytaniami, wnioskami w 
sprawach zwiększania efektywności, unowocześniania rolni­
ctwa, unowocześniania wsi w ogóle.

ków, buraków cukrowych, pro 
dukcję pasz, mleka, mięsa, jaj, 
dostawy warzyw i owoców?
• Jak rozwijać usługi by 

najlepiej zaspokoić potrzeby 
produkcyjne, domowe i osobi­
ste mieszkańców wsi i miaste­
czek?

O Jaki rodzaj usług (oprócz 
wypożyczania sprzętu rolnicze­
go) powinien być najintensy­
wniej rozwijany? Chemizacja 
rolnictwa? Inseminacja zwie­
rząt? Odbiór płodów rolnych 
u rolnika? Transport rolniczy? 
Budownictwo i remonty? Na­
prawa maszyn i sprzętu do uży

młodych’ rolników — i tych 
pracujących w gospodarstwach 
indywidualnych, i tych z zespo 
łów spółdzielczych oraz spo­
śród załóg PGR-owskich?

Piszcie co sądzicie o organi­
zacji:

A pracy państwowej służby 
rolnej;

A skupie płodów rolnych i 
kontraktacji;

A o oszczędzaniu (lub mar­
notrawieniu) czasu rolnika w 
placówkach GS, SOP, urzędach 
rad narodowych;

A funkcjonowaniu opieki Ic
tku gospodarskiego lub domo- nad ludnością wsi i

miasteczek;

dzy tymi ostatnimi mogą
przynieść wykorzystanie re­
zerw, dopomóc w mechaniza­
cji. wpłynąć na wzrost docho­
dów rolnika?

0 Czy w Waszym powiecie, 
gromadzie, istnieją odpowie­
dnie warunki rozwoju form 
współdziałania, czy zapewnia 
ono korzyści, czy obywa się 
bez utrudnień (na przykład zbę 
drm ni«anina).

0 W toku te sfor oczny eh" 
żniw niektórzy rolnicy, zwła­
szcza na małych działkach’, 
sorzątali zboże późno, a nawet 
dopuszczali się zaniedbań. Jak 
ocenić takie nosteoowanie, co 
sadzicie o możliwościach usora 
wniania na przyszłość przebie 
gii nrac żniwnych?
AiCo należy przede wszy­

stkim czynić, by jeszcze zwię­
kszyć zbiory ziarna, ziemnia-

wego?
* Czy działalność Międzykół 

kowych Baz Maszynowych jest 
odpowiednia, jakimi maszyna­
mi bazy te powinny przede 
wszystkim dysponować, czy wy 
łącznie sprzętem najdroższym?

Wieś nowoczesna to wieś do 
statnia — z urządzeniami me­
chanicznymi, lodówkami, od­
biornikami telewizyjnymi w 
każdym domu. Wiąże się z tym 
potrzeba szybkiego rozwoju us 
ług naprawczych tego sprzętu. 
I tu nasuwają się kolejne py­
tania:

® Na co należy w pierwszej 
kolejności zwrócić uwagę rad 
narodowych i spółdzielczości w 
rozwijaniu usług dla mieszkań 
ców wsi i miasteczek o charakte 
rze rolniczym?

O Jak dopomóc mieszkań­
com wsi w tym, by mogli w 
większym stopniu korzystać z 
usług kulturalnych, turysty­
cznych, łączności telefonicznej?
• Jakie są główne troski

A pracy handlu — zaopa­
trzeniu najbliżej położonych 
sklepów i wyborze towarów;

A słowem piszcie o tym 
wszystkim, co pomaga Wam w 
pracy i życiu na wsi (czy w 
miasteczku) i co Wam pracę i 
życie utrudnia. Co pomaga w 
zwiększaniu produkcji rolnej i 
ułatwia robotę — a co przeszka 
dza.

Oczekujemy, że nasi Czytel 
nicy przedłożą władzom woje­
wódzkim i miejscowym organ; 
zacjom obsługi rolnictwa — nie 
jeden wart praktycznego zasto 
sowania wniosek, przedstawią 
w wielu sprawach swe zdanie

Piszcie do nas! Zwięźle for­
mułowane pytania bądź opinie, 
propozycje lub wnioski — pro 
simy kierować do 15 paź­
dziernika pod adresem: „GŁOS 
WIELKOPOLSKI”, Poznań 2 
ul. Grunwaldzka 19, z dopi­
skiem na kopercie „TAK i 
NIE”.

W poznańskiej WSE

Pierwszy krok ku instytutowi
Handlu Zagranicznego

W nowy rok akademicki 
poznańska Wyższa Szko­
ła Ekonomiczna wkroczy 

ła wzbogacona o nową jed­
nostkę badawczą, którą jest 
Pracownia Aktywizacji Eks­
portu. O celach i zadaniach

czego. Nasze miasto z uwagi 
na mnogość zakładów prze­
mysłowych, Międzynarodowe 
Targi Poznańskie, duże trady­
cje handlowe (ongiś kolebka 
polskiej wymiany), wywodzą­
ce się z Poznania doskonałe

naukowych nowej placówki kadry specjalistów w tym za-
rozmawiamy z jej Inicjatorem 
i kierownikiem doc. dr. Zyg- 
miintem Foltyńskim:

— Należałoby wymienić trzy 
grupy problemów, którymi się 
aktualnie zajmujemy. Pierw­
sza z nich to przygotowanie 
opracowań naukowych o cha­
rakterze metodologicznym w 
zakresie szeroko pojmowanych 
zagadnień marketingu i orga­
nizacji zarządzania w polskim 
handlu zagranicznym, z czym 
wiąże .się badanie i analiza 
ekonomiczna produkcji eks­
portowej, sondaż zagranicz­
nych rynków zbytu oraz 
zagadnienie systemu informa- 
cii w handlu zagranicznym.

Prugim naszym celem jest świad 
czenie usług dla przedsiębiorstw 
Przemysłowych, produkujących na 
eksport. Nawiązaliśmy ścisłe umn- 

o Współpracy z. Przedsiębior­
stwem Handlu Zagranicznego 
Przemysłu Motoryzacyjnego „Pol- 
mot“ w Warszawie, z centrum in­
formatyki MHZ, prowadzimy roz­
mowy z centralami „Varimex“ i 
,.Metalexport“. W najbliższym 
czasie podpisana zostanie umowa 
z Centralnym Związkiem Spół­
dzielczości Pracy, który jest fun­
datorem wyposażenia pracowni. 
Trzeci wreszcie aspekt naszej dzia- 
a,nośd, to dydaktyka, na której 
Potrzeby czynna jest zmieniająca 
Si? co pewien czas, stała ekspo- 
^cja środków reklamowych.

Powstanie po czterech la- 
t^ch ustawicznych zabiegów 
Pracowni Aktywizacji Eks­
portu . jest efektem ciągle 
Urastających zainteresowań 
Problematyką handlu zagrani- 
cznego, jako niebagatelnego 

ynnika wzrostu gopodar-

kresie itp. ma szansę stać się 
poważnym centrum nauko­
wo-badawczym.

Również Poznań pierwszy zgło­
sił myśl zorganizowania tereno­
wych ośrodków badawczych, u- 
kierunkowanych na analizę ryn­
ków zagranicznych, przez co wy­
eliminuje się przypadkowość geo­
graficzną i towarową w polskim 
eksporcie. Badania te byłyby 
efektywniejsze, gdyby przy po­
znańskiej WSE powstał samodziel­
ny instytut handlu zagranicznego.

Predyspozycje poznańskiego oś­
rodka potęguje również fakt, iż

WSE dysponuje odpowiednimi ka­
drami naukowo-dydaktycznymi, sa­
modzielnymi pracownikami nauko 
wymi, autorami prac nagrodzo­
nych przez Polski Instytut Spraw 
Międzynarodowych, a także przy­
gotowuje obecnie 18 doktorantów 
(w tym 5 z Warszawy), z czego 3 
podjęło prace z zakresu metodo­
logii.

Czy obecnie działająca Pra­
cownia Aktywizacji Eksportu 
stanie się zaczynem do powo­
łania Instytutu Handlu Zagra 
nicznego — to trudno już teraz 
przewidzieć. Zależeć to będzie 
od wielu czynników, ale pro­
ces ten powinien dokonać się 
jak najszybciej, bowiem han­
del zagraniczny jest jedną z 
najbardziej czułych na upływ 
czasu dziedzin życia gospo­
darczego. (ask)

Taki tytuł nosił artykuł 
opublikowany na na­
szych łamach 25 sierpnia 

br., w którym przedstawiliś­
my sprawę projektu wynalaz­
czego Wojciecha Joksia z Sze­
lejewa, pow. Gostyń. Przypom 
nijmy, że chodzi o dygestor — 
automatyczne urządzenie do 
określania stopnia strawności 
poszczególnych roślin pastew­
nych. Wojciech Jokś otrzymał 
w ubiegłym roku za dygestor 
drugą doroczną wojewódzką 
nagrodę NOT.

W naszym sierpniowym arty 
kule przedstawiliśmy dalsze 
losy tego urządzenia, które 
jak dotychczas — bez winy au 
tora — nie zostało jeszcze opa 
tentowane.

Przez 25 lat swego istnienia, 
krakowskie Technikum Górnic­
twa Odkrywkowego, jedyne tego 
rodzaju w kraju, wykształciło 
ponad 1600 techników, z któ­
rych wielu ukończyło potem Aka 
demię Górniczo-Hutniczą. Nie­
którzy z nich wrócili do techni­
kum jako nauczyciele następ­
nych roczników. Absolwenci te­
chnikum, noszącego od niedaw­
na imię Bolesława Bieruta, pra­
cują we wszystkich polskich ko­
palniach odkrywkowych, w wiel­
kich kamieniołomach, w przemy­
śle wapienniczym, gipsowym, 
chemicznym i cementowym, w 
kopalnictwie rud żelaza, siarki 

i miedzi. Na zdjęciu: w sali chemicznej technikum.
CAF — fot. Piotrowski

Nasi ambasadorzy we Francji

POLSKIE SERCA NAD SEKWANĄ
Nie ma kraju zachodnio­

europejskiego, który w 
naszym odczuciu społecz 

nym byłby tak bliski jak Fran­
cja. Sprawiły to zapewne mię­
dzynarodowe powiązania hi­
storyczne, związki kulturowe, 
ale niemałą rolę odegrał fakt, 
że w najcięższych okresach na­
szej historii wielu wybitnych 
Polaków znajdowało w kraju 
nad Sekwaną nie tylko schro­
nienie i oparcie, ale również 
szerokie pole do działania na 
niwie politycznej, naukowej 
czy artystycznej. Zresztą nie 
tylko „wielcy” Polacy trafiali 
do Francji i tam się osiedlali. 
Czyniły to samo liczne rzesze 
naszych rodaków, opuszczają­
cych kraj po prostu w poszu­
kiwaniu chleba.

W roku 1939 mieszkało we 
Francji 540 tysięcy obywateli 
polskich, a po wojnie — w 
1946 r. — urzędowe statystyki 
francuskie szacowały liczbę o- 
bywateli polskich na 423 500 
osób. Dziś, choć w ocenie sta­
tystycznej Polonia francuska 
liczy 750 tys. ludzi, obywatel­
stwo naszego kraju zachowały 
(wg danych z lutego br.) 122 333 
osoby.

Porównanie tych cyfr świad­
czy, że tamtejsza Polonia, a 
szczególnie jej młode pokole­
nie, coraz bardziej wrasta w 
środowisko francuskie i uzna- 
je Francję za swą nową oj­
czyznę. Równocześnie jednak 
trzeba stwierdzić, że Polonia 
ta potrafiła i nadal potrafi za­
chowywać polskie tradycje, 
manifestować swe uczucia dla 
starego kraju, być dumną z je­
go tysiącletniej kultury i dzi­
siejszych sukcesów.

Polonia francuska w bieżą-
cym roku 
masowego 
robotników 
przestrzeni

obchodzi 50-lecie 
napływu polskich 

do Francji. Na 
tych lat ulegała o-

czywiście znacznym przemia­
nom jej struktura społeczna. 
Rosły nowe pokolenia, zdoby­
wając kwalifikacje i podno­
sząc swoją rangę w społeęzeń- 
stwie francuskim. Do uznania, 
jakie budziła niegdyś pracowi­
tość ich dziadów i ojców, do­
szedł podziw dla bohaterstwa 
jakim wykazali się Polacy, ma­
sowo uczestnicząc w francu­
skim ruchu oporu w czasie hi­
tlerowskiej okupacji, a także 
szacunek dla rzetelnej wiedzy, 
fachowości i zdolności synów.

Niegdyś Polacy stanowili we 
Francji głównie niewykwallfiko-

waną siłę roboczą. Dziś, aż w po­
nad 42 procentach są to wysokiej 
klasy fachowcy różnych specjal­
ności. Wiele polskich nazwisk spo­
tyka się obecnie nie tylko w wy­
kazach maturzystów, ale także w 
zestawieniach absolwentów szkół 
wyższych. Polaków i Francuzów 
polskiego pochodzenia nie brak 
już na wszystkich szczeblach dra­
biny społecznej tego kraju. Svn 
górnika z Marłeś les Minęs — 
Henryk Adamczewski jest profe­
sorem paryskiej Sorbony; sy.n na­
uczycielki polskiej z Rouvroy — 
Jerzy Jelski zdobył wielkie uzną- 
nie pracami naukowymi na temat 
wykopalisk archeologicznych w 
północnej Francji; córka górnika 
z Sallaumines — Maria Teresa 
Wilpart (z domu Maciejewska) uzy 
sk^ła na Wydziale Medycyny w 
Lille doktorat z notą „trćs hono- 
rable”; dr Tadeusz Starun — zna­
ny specjalista z dziedziny anty­
biotyków — został dyrektorem la­
boratorium w Centre National 
des Recherches Agronomię ues; 
Henryk Witkowski jest pianistą 
znanym w całej Francji i poza 
jej granicami, a Stanisław Rataj­
ski — cenionym kompozytorem; 
jacques Dombrowski — to wybit­
ny tancerz Ballet — Theatre Con- 
temporain d’Amiens, a Krystyna 
Rabiega jest spikerką telewizyjna 
w Lille.

Z rodzin polonijnych pocho­
dzi też wielu czołowych fran­
cuskich sportowców, takich 
jak Kopa-Kopaczewski, Jazy- 
Zając, Graczyk, czy Henri War 
czegłowy, Francois Nowacki 
Henri Andrzejewski, Jean.-Pie- 
rre Marszałek, Stanisław Ję­
drzejewski...

Na terenie Francji działa od 
wielu lat sporo polskich orga­
nizacji, zgrupowanych w Kon­
gresie Polonii Francuskiej. 
Mają one wielkie zasługi w 
utrzymywaniu polskości wśród 
naszych emigrantów. Dziś, w 
miarę wykruszania się starsze 
go pokolenia, rola ich znacz­
nie maleje. Jeszcze w 1949 ro­
ku do organizacji tych należa­
ło 46 tysięcy członków. Obec­
nie liczba ta zmalała o poło­
wę:

Do organizacji, które umiały do­
stosować się do nowych warunków 
i zachowały swą żywotność, nale­
żą m. in. Związek Kupców i Rze­
mieślników Polskiego Pochodzenia 
(jest sve Francji takich placówek 
handlowych i rzemieślniczych no- 
nad 10 tysięcy), liczne organiza­
cje kombatantów (Związek Rezer­
wistów i Byłych Wojskowych,

Związek Uczestników Polskiego 
Ruchu Oporu, Koło b. Żołnierzy 
1 Polskiej. Brygady Pancernej) a 
przede wszystkim organizacje kul-
turalne, 
Pomocy

takie jak Towarzystwo
Oświatowej Troyes,

Chór Górników Polskich w Douai, 
Stowarzyszenia Kulturalne Pol­
sko-Francuskie w Lyonie i w Tu­
luzie oraz Stowarzyszenie Folklo­
ru Polskiego „Ligue de Flandres”, 
zrzeszające w północnej Francji 
10 młodzieżowych zespołów arty­
stycznych. »

Z każdym rokiem coraz 
większą rolę w życiu Polonii 
francuskiej i Francuzów pol­
skiego pochodzenia odgrywa 
Stowarzyszenie Przyjaźni Frań 
cusko-Polskiej, utworzone jesz­
cze w okresie okupacji hitle­
rowskiej przez grupę wybit­
nych intelektualistów francu­
skich. W urabianiu w społe­
czeństwie francuskim pozytyw 
nej opinii o Polsce i jej spra­
wach wielkie zasługi ma także 
Stowarzyszenie „Odra-Nysa”. 
W dużym stopniu dzięki od­
działywaniu tych właśnie 
czynników, nie tylko Polonia, 
ale i szerokie rzesze społeczeń­
stwa francuskiego od początku 
popierały nasz kraj w dążeniu 
do ostatecznego uznania pol­
skiej granicy zachodniej.

Polonia francuska w obec­
nej swej formie i strukturze 
jest bardzo silnym czynnikiem 
łączącym i zacieśniającym wię­
zy obu od wieków zaprzyjaź­
nionych krajów. Bardzo traf­
nie scharakteryzowała ten 
fakt odezwa Klubu Przyszłoś­
ci Kultury Polsko-Francuskiej 
w Lille, którego prezesem jest 
dr Jan Myciński, a godność 
prezesa honorowego piastuje 
prof. Wacław Godlewski. Czy­
tamy w niej m. in.: „Obywatel 
francuski, poczuwający się do 
polskości, przedstawia sobą 
wysoką wartość moralną i jest 
rzeczą oczywista, że im lep­
szym pozostaje Polakiem, tym 
cenniejszym staje się i wartoś­
ciowszym obywatelem dla 
Francji”.

WITOLD de MEZER

Studenci muzykują 
w „Od nowie"

Równocześnie z rozpoczęciem r® 
ku akademickiego, miastu przyby­
ła nowa kawiarnia. Jest nią ka­
wiarenka studencka, którą uru­
chomiono w Ośrodku Kultury Stu
denckiej „Od nowa” 
Kultury.

Pałacu

Nagroda NOT i co dalej?
Po ukazaniu się artykułu 

otrzymaliśmy list z PPW — 
Hodowla Buraka Cukrowego 
z Warszawy (Wojciech Jokś 
jest pracownikiem szelejew- 
skiej stacji tego przedsiębior­
stwa), w którym m. in. czyta­
my:

„Komisja Postępu Technicznego

W dalszym ciągu oczekujemy na 
przesłanie odpowiednich dokumen 
tów opracowanych według wymo 
gów Urzędu Patentowego. Zjed­
noczenie Hodowli Roślin i Nasien 
nictwa zleciło rozpowszechnienie 
projektu i w tym SHR Szelejewo 
otrzymała pisemne polecenie zle­
cenia wykonania kilku egzempla 
rzy dygestorów dla innych sta-

nej. Czy 
leżałoby 
komórki 
storów?

Druga

w tej sytuacji nie na 
utworzyć etatu lub 
specjalistów od dyge-

wątpliwość dotyczy

przy Zarządzie Hodowli
Cukrowego 
rozwiązania 
stwierdzając.

roznatrzyła 
Wojciecha

Buraka 
projekt 
Joksia

że nosi on cechy wy
nalazku. W związku z powyższym 
w dniu 1 IV 1972 r. wysłano pismo 
do ob. Joksia Wojciecha z' prośbą 
o przesłanie odpowiednich doku­
mentów, celem zabezpieczenia 
świadectwa autorskiego i uzyska­
nia patentu. Niezależnie od tego 
postanowiono wypłacić autorowi 
projektu wstępne wynagrodzenie 
jak za projekt racjonalizatorski 
(12 tys. zł), a po uzyskaniu paten 
tu na wynalazek pozostałą różni­
cę. Pismo przyznaiace wynagro­
dzenie wysłano do SHR Szelejewo.

Dziękując dyrekcji Hodowli 
Buraka Cukrowego za odpb- 
wiedź na nasz artykuł, chcieli 
byśmy się podzielić ze specjali 
stami z tego przedsiębiorstwa 
kilkoma wątpliwościami, jakie 
nasunęła nam lektura tego li­
stu.

Interesuje nas kto w Szeleje 
wie zajmie się realizacją zamó 
wienia na wspomniane kilka 
dygestorów. Wojciech Jo\ś jest 
przecież chemikiem i pracuje 
na etacie pracowni chemicz-

uzupełnień i dodatkowych do 
kumentów jakie Jokś ma wy­
słać do Centrali w związku z 
..patentowaniem” wynalazku. 
Młody wynalazca (Wojciech 
Jokś jest przecież tylko techni­
kiem) ma kłopoty z przygoto­
waniem skorbplikowanych ob­
liczeń i rysunków technicz-
nych. może ostatecznym
szlifem wynalazku zajęliby się 
inżynierowie specjaliści?

W końcu przecież dla dobra 
sprawy, nie jest istotne kto i 
w jakiej wysokości otrzyma na 
grode. Ważne jest, aby dyge- 
stor jak najprędzej przyjął się 
w naszym rolnictwie i w in­
stytucjach . naukowych pracu­
jących na jego użytek.

(map)

Kawiarnia mogąca jednorazowo 
pomieścić ponad 100 osób czynna 
jest codziennie (z wyjątkiem nie­
dziel i poniedziałków) w godzi­
nach od 10 do 17. Po krótkiej go­
dzinnej przerwie o godzinie 18 
^oprócz poniedziałków) w Ośrodku 
wznawia swoją działalność klub 
„Od nowa”.

W Klubie „Od nowa” paździer­
nik przebiega nod znakiem muzy­
ki. Gościć tu beda laureaci Festi­
walu Jazz nad Odra oraz zesnoły 
z Krakowa — Ossian i laborato­
rium. Odbędzie się koncert kame­
ralny orkiestry Agnieszki Duczmal 
oraz koleine wvdanie żywej gaze­
ty „Dźwiękowiec”. Klub Płytowy 
Pro Musica nrzygotowuie montaż 
z opery Verdiego „Aida”.

Najważniejsze agendy klubowe, 
iok Teatr Ósmego Dnia, gruna pla 
styczna „Od nowa”, zesoól mu­
zyczny ...Tumb” oraz orkiestra 
Agnieszki Duczmal, przygotowują 
się do wvstepu na V Festiwalu 
Kultury Studentów PRL. który w 
dniach 20—23 października odbę­
dzie się we Wrocławiu. Na festiwa 
’u tvm poznańskie środowiska aka 
dęmickie zaprezentują właśnie te 
eruny oraz Chór Akademicki 
UAM. (map)
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opowieści Haliny Auderskiej, 
jednej z org ani zatorów dy­
wersji w czasach okupacji. 
Pisarka opowiada o akcji, 
która miała na celu dezor-

da Akcji „N” miała na celu bu 
dzenie i potęgowanie animozji 
między ludnością cywilną a 
partią NSDAP, między woj-

skowego i doprowadzenie — 
przez sfingowane manifesty 
cheinau’a i oświadczenia jego

po- 
Rei-
rze-

ganizację
hitlerowskiej machiny.

demoralizację

skiem a członkami 
specjalnych jak SS 
kującymi się poza 
między generalicją

formacji 
i SD, de- 
f rontem, 
a Hitle-

Kryptonimem Akcja „N” 
(Niemcy) została nazwana 
w kwietniu 1941 r. dywer­

syjna akcja propagandowa pro­
wadzona w podziemnej War­
szawie przez VI Sztab Komen 
dy Głównej AK. Bluff, ta­
jemnica i mistyfikacja? Tak, 
ponieważ one warunkowały 
powodzenie tej nowej broni, 
jaką stała się w II wojnie 
światowej świadomie użyta i 
dobrze przeprowadzona pro­
paganda wojenna. Ta sama, 
która zastosowana na znacz­
nie mniejszą skalę przez lor­
da Alfreda Northcliffe’a skró­
ciła o parę miesięcy działania 
wojenne w roku 1918, jak przy 
najmniej twierdzą zgodnie w 
swych pamiętnikach Lloyd 
George, Clemenceau i marsza­
łek Foch. Przyznają to rów-

rem. Wreszcie celem Akcji 
„N” było przyspieszenie koń­
ca wojny przez sugerowanie 
Niemcom zawarcia szybkiego 
pokoju z Aliantami i przeciw­
stawianie się akcji wciągania 
państw Osi do szkodliwych 
dla nich działań wojennych.

nież niechętnie swych
wspomnieniach Hindenburg i 
Luedendorff.

Zakładając, że mimo militarnych 
sukcesów Hitlera, musi istnieć w 
Rzeszy, szczególnie w niemieckiej 
klasie pracującej, niezadowolenie 
z przeciągającej się wojny i uprzy 
wilejowania oddziałów Waffen 
SS, SD oraz członków NSDAP w 
Wehrmachcie, zespół redakcyjny 
Akcji „N“ przystąpił do wydawa­
nia w tajnych zakładach drukar­
skich Warszawy kilku stałych mie 
sięczników dla ludności cywilnej 
Rzeszy oraz dla żołnierzy fronto­
wych (czasopisma społeczno-poli­
tyczne „Der Hammer", „Der 
Durchbruch" oraz wojskowe „Der 
Soldat", „Der Frontkampfer",
„Der Klabautermann" (oraz 
kaset ulotek, odezw, a także 
gowanych rozkazów władz 
tyjnych i Oberkommando 
Wehrmacht.

kił- 
sfin- 
par- 
der

Wprowadzenie Niemców 
błąd przez naśladowanie

W 
ich

pism, zarządzeń i obwiesz­
czeń, przez podszywanie się 
pod różne urzędy i instytucje 
niemieckie, miało na celu 
wprowadzenie chaosu do wzo 
rowej organizacji urzędów na­
zistowskich, często bowiem mi­
jało kilka dni, zanim władze 
cywilne lub SS zorientowały 
się, że dane zarządzenie nie 
jest autentyczne. Ulotki i pis­
ma miały na celu dezinformo­
wanie Niemców i wiele z tych 
fałszywych wiadomości ro­
dzących się w podziemiu war­
szawskim było podtrzymy­
wanych i przekazywanych da­
lej przez tajną stację angiel­
ską „Atlanticwall”, która dzia 
łała na terenie Wielkiej Bry­
tanii i prowadziła także robo­
tę dywersyjną. Nie był to 
jednak cel jedyny. Propagan-

Akcja „N” przez cały czas swe­
go trwania sugerowała Niemcom i 
ich sojusznikom, że istnieje w 
Rzeszy i wśród Wehrmachtu po­
ważna opozycja antyhitlerowska, i 
że wydawane tajnie druki są dzie 
łem silnego niemieckiego podzie­
mia. W pierwszym roku analiza pa 
pieru, czcionki i pracy zecerskiej 
pozwoliła gestapowcom tylko na 
postawienie tezy, że zecerami są 
Niemcy. Później pisma OKW „Die 
Wehrmacht” oraz „Mitteilungen 
fuer Offiziere” wiele razy ostrze­
gały sztaby Wehrmachtu przed na 
szymi wydawnictwami, określając 
je jako druki niemieckich opozy- 

, cjońistów. Pozytywną ocenę Ak­
cji „N” zawierały także listy żoł 
nierzy z Feldpostu, czytane przez 
tajne komórki polskiego podzie­
mia przechwytujące pocztę z fron 
tu wschodniego. Listy te świad­
czyły o niepokoju nurtującym żoł­
nierzy i powtarzały często sprepa 
rowane przez „N” wiadomości.

Plonem Akcji „N” w latach 
1941—1944 było przeszło milion 
druków różnych formatów, 
wśród nich także kolorowe afi 
sze, bogato ilustrowane broszu 
ry i wielobarwne pismo saty­
ryczne „Der Klabautermann”.

Niezależnie od bibuły dywer 
syjnej w języku niemieckim, 
redaktorzy Akcji „N” (Halina 
Auderska, Kazimierz Kuma- 
niecki i Stanisław Tomaszew­
ski — grafik) byli autorami 
licznych ulotek (ilustrowanych) 
w językach: włoskim, węgier­
skim, słowackim, a także anty­
hitlerowskich ulotek kolporto­
wanych na terenie Austrii pod 
wezwaniem „Austria dla Au­
striaków”.

kornych zwolenników — do kon­
fliktu między fuererem a feldmar­
szałkiem, zakończonym tragiczną 
i nagłą śmiercią tego ostatniego 
17. L 1942 roku.

Inna akcja o kryptonimie 
„Noc Zero” miała na celu do­
starczenie Niemcom dowodu, 
że zasięg lotów bombowców 
RAF-u jest znacznie większy, 
niż to przypuszsza Oberkom- 
mando der Wehrmacht. W listo 
padzie 1941 odbył się sfingowa­
ny przelot samolotów brytyj­
skich, który Radio Londyn skwi 
towało informacją, że „ubiegłej 
nocy samoloty „RAF-u dotarły 
nad teren tzw. Generalnej Gu 
berni, gdzie zrzuciły ulotki” 
W rzeczywistości bibuła w ję-. 
zyku angielskim była autor­
stwa redaktorów Akcji „N”, a 
rozrzucona została przez nasze 
specjalne baloniki, do których 
aparatury przyczepione były 
owe ulotki. Akcja ta została 
wykonana w Warszawie na za 
szyfrowany sygnał londyńskie 
go radia. Tak więc z brytyj­
skich lotnisk wyleciały maszy 
ny pozorujące nalot o nowym, 
dalekim zasięgu, a jednocześ­
nie deszcz ulotek istotnie opadł 
na parki i ulice Warszawy 
wzdłuż wytyczonej przez nas 
trasy. Ta trudna i precyzyjna 
akcja została wykonana przez 
„N” tym razem bez strat włas­
nych. (cd.n.)

HALINA AUDERSKA

Ostatnią Imprezą sezonu wioślar­
skiego w kraju były centralne re­
gaty jesienne. Do zawodów na Je­
ziorze Maltańskim stanęło około 
600 wioślarzy i wioślarek z 25 klu­
bów. Uczestniczyli również repre­
zentanci SC Berlin - Gruenau. 
Najbardziej zacięte walki toczyły 
się wśród juniorów. Na uwagę za­
sługuje m. in. zwycięstwo dwójki 
bez sternika KW 04 Poznań nad 
silną osadą niemiecką.

Z udziałem blisko 350 zawodni­
czek i zawodników z 16 woje­
wództw, rozegrano w Trzciance, 
centralne biegi narodowe. W kla­
syfikacji województw pierwsze 
miejsce zajął Szczecin — 356 pkt.
przed Lublinem 331, Katowi-

W październikowym 
„Nurcie"

Ulotki włoskie podrzucane 
do wagonów, w których znaj­
dowali się żołnierze włoscy ja 
dący na front wschodni, miały 
na celu osłabienie w nich woli 
walki i wytłumaczenie Wło­
chom, że wojna, którą toczy 
Hitler, nie leży w interesie oj­
czyzny.

Tworzenie fałszywej rzeczywi­
stości, dywersja wewnątrz hitle­
rowskiej partii i wojska, słowem 
ta wielka mistyfikacja, będąca 
dziełem podziemnej Polski, połą­
czona była ze słynnymi już dziś 
akcjami specjalnymi. Należało do 
nich w pierwszym rzędzie zasuge 
rowanie Hitlerowi, że feldmarsza­
łek von Reicheinau, pragnący zo­
stać wodzem naczelnym Wehr­
machtu, stoi na czele spisku woj-

W „Pomecie" na rzecz
ochrony środowiska

Październikowy numer ;,Nurtu” 
otwiera artykuł Kazimierza Jósko 
Wiaka „Funkcje organizacji ZMW 
w środowisku wiejskim". Wojciech 
Jamroziak pisze w reportażu za­
tytułowanym „Zanim przyspieszy" 
o perspektywach awansu gospodar 
czego i kulturalnego Koła.

Z kolei numer przynosi rozmowę 
z prof. dr Julianem Jaranowskim 
z Akademii Rolniczej, artykuł Krzy 
sztofa Kaźmierskiego — „Wokół 
studia filmowego", dalszy ciąg Im­
presji wiedeńskich Stefana H. Ka 
szyńskiego. „Nie zamykajcie się 
przed promieniami słońca” oraz ar 
tykuł Tadeusza Bartkowiaka — 
„Utracony skarb”.

Również następne materiały poś­
więcone są problematyce niemiec­
kiej : szkic Henryka Wandowskie- 
go o „Guenterze Wallraffie oraz 
przekład jego tekstu „Czysty Ber­
lin (zachodni)”, wybór wierszy 
NRD, NRF i austriackich poetów.

Główną pozycją 10 numeru „Nur 
tu” jest jednak skrót scenariusza 
„Persony” Ingmara Bergmana ilu 
strowany zdjęciami z filmu. Numer 
uzupełnia kolejna pozycja filmowa 
Kazimierza Młynarza z cyklu „Ma 
la wszechnica Nurtu" oraz szkice 
literackie Marcina Bajerowicza, 
Zofii Trojanowicz oraz Wacława 
Mejbauma a także bogaty wybór 
recenzji. Ozdobą numeru jest też 
groteskowy komiks na okładce.

(ob)

cami — 295, Zieloną Górą, Krako­
wem i Lublinem. Poznań zajął dął, 
szą pozycję.

Międzynarodowy turniej koszy­
kówki kobiet w Poznaniu wygra­
ła miejscowa Olimpia 8 pkt- urzed 
Uniyersita Brno — 7 pkt., BSE 
Budapeszt — 6 pkt. Lechem Po­
znań — 5 pkt. oraz węgierskim ze­
społem Vasutac (Petsi) — 4 pkt.

Kolejna runda rozgrywek o mi­
strzostwo I ligi hokeja na trawie 
przyniosła dalsze niespodzianki. 
Prowadzący w tabeli Górnik, któ­
ry utracił trzy punkty, musiał od­
dać przodownictwo Grunwaldo­
wi. Wojskowi mając 11 pkt. wy­
przedzają w tabeli Lecha i Górni­
ka mających po 8 pkt. oraz War- 
tę — 7 pkt.

W meczu o mistrzostwo ligi mię­
dzywojewódzkiej w boksie, rezer­
wy Olimpii wygrały z młodym, 
mało doświadczonym zespołem 
śremskiej Warty 20:0. Rozegrano 
tylko 6 spotkań. W meczu o mi­
strzostwo juniorów Wielkopolski 
Olimpia zremisowała z Zagłębiem 
Konin 10:10. W zawodach o Pu­
char GKKFiT Zielona Góra ule­
gła Łodzi 7:14 a Kielce pokonały 
Kraków 14:8. Mecz Poznań — Byd­
goszcz zakończył się wynikiem 
4:18.

W ogólnopolskich zawodach w 
chodzie w Poznaniu na 20 km 
zwyciężył Ornoch (Flota Gdynia") 
z najlepszym tegorocznym czasem 
— 1:32.15,4. Chód na 50 km wy­
grał Kmiecik (Start Łódź) — 
4:18.54, 4.

Ną stadionie w Warszawie repre­
zentacja Polski w rugby, pokonała 
w meczu międzypaństwowym dru­
żynę Czechosłowacji, po łądnel i 
ciekawej grze. 23:9. Rewanż odbę­
dzie się w kwietniu w CSRS.

Trzydniowy finałowy turniej pił­
ki ręcznej o puchar ZG AZS w 
Białymstoku, wygrali zawodnicy 
Krakowa przed Białymstokdem i 
Poznaniem.

W finale tenisowych mistrzostw 
Polski w deblu zawodnicy stołecz­
nej Legii T. Nowicki i J. Niedż- 
wiedzki pokonali M. Rybarczyka 
(Warszawianka) i W. Fibiaka (AZS 
Poznań) 6:2, 6:3, 6:1.

Na mityngu lekkoatletycznym w 
Tychach, reprezentant Poznania — 
Kulczycki wygrał bieg 400 m ppł. 
wczasie 52.5.

Mistrzem Polski we wszechstron­
nym konkursie konia wierzchowe­
go został Wojciech Mlckunas z 
LZS Racot, startujący na koniu 
„Armator”.

W zakończonym we Wrocławiu 
międzynarodowym turnieju koszy­
kówki mężczyzn zwyciężyła Ruda 
Hvezda Pardubice (CSRS) przed

na świecie
AZS Poznań, Gwardią Wrocław i 
Zagłębiem Wałbrzych. Walkowiąk 
z Poznania należał do najlepszych 
zawodników turnieju.

W meczu o wejście do I ligi żuż­
lowej pomiędzy drugim' zespołem 
II ligi GKS Wybrzeże, a przed­
ostatnią drużyną I ligi — Zgrzeb- 
larkami (Zielona Góra, zwycięstwo 
odnieśli zawodnicy Wybrzeża 41:35.

Drużynowym mistrzem Polski 
akademickich klubów jeździec­
kich, został zespół AZS Olsztyn 
przed AKJ i SKJ Warszawa, in­
dywidualnie triumfował K. Mań­
kowski z AKJ Kraków.

Podczas olimpiady szachowej w 
Skopje, reprezentacja Polski zre­
misowała ze Szwecją 2:2. W tabeli 
prowadzi ZSRR — 28 pkt. przed 
Jugosławią 26,5 pkt. Polska jest na 
•dalekim miejscu mając 17 pkt.

Xin międzynarodowe mistrzo­
stwa Polski w tenisie stołowym, 
w którym uczestniczyli czołowi 
zawodnicy Polski oraz Bułgarii, 
Czechosłowacji, Finlandii, NRD. 
Jugosławii i ZSRR, zakończyły się 
sukcesem reprezentantów Węgigr. 
Zdobyli oni większość tytułów mi­
strzowskich. Reprezentantów NRD 
i CSRS zobaczymy 10 i 11 bm. na 
turnieju w Poznaniu.

Piłkarska reprezentacja Polski 
juniorów, rozegrała w Hermsdorf 
towarzyskie spotkanie z drużyną 
NRD. Wygrali gospodarze 3:0.

Lekkoatletyczny finał 8 najlep­
szych reprezentacji okręgowych 
juniorów w lekkoatletyce, rozegra 
ny na stadionie poznańskiego AZS. 
wygrała w ogólnej punktacji dru­
żyna Poznania 201 pkt. przed War­
szawą 160, Gdańskiem 152, Kato­
wicami 148. Zieloną Górą 144, Wro­
cławiem 132, Bydgoszczą 124 i Kra­
kowem 108 pkt.

W naszym 
obiektywie

Polska ZSRR
w Poznaniu

Dzisiaj w Poznaniu na torze żu­
żlowym stadionu Olimpii na Golę 
cinie odbędzie się międzypaństwo­
wy mecz żużlowy Polska — ZSRR. 
Spotkanie to rozegrane zostanie o 
godz. 18 przy świetle elektrycz­
nym. Barw Polski bronią: Jerzy 
Padewski, Jerzy Kniaź, Marek Cle 
ślak, Bernard Jąder — młodzieżo­
wy mistrz Polski, Zenon Piech — 
mistrz Polski seniorów, Andrzej 
Pogorzelski, Bogdan Szuluk i Jan 
Ząbik. Natomiast w drużynie ra­
dzieckiej wystąpią zawodnicy, któ­
rzy wywalczyli tytuł drużynowego 
wicemistrza świata: Władimir Kał 
mykow, Michał Gusiew, Grigorij 
Chłynowski, Wiktor Trofimow, Ana

W zawodach lekkoatletycznych o 
Puchar GKKFiT juniorów, zwy­
cięstwo odniosła reprezentacja 
Poznania. W biegu na 800 me­
trów zwyciężyła Janina Kozicka 

(nr 96) w czasie 2.15,6.
♦

Pojedynek hokeistów na trawie 
Warty i Grunwaldu (na zdjęciu), 
zakończył się zwycięstwem woj­
skowych 1:0, którzy dzięki temu 
umocnili się na czele tabeli 

I ligi.
Fot. (2) — K. Przychodzkl

Na piłkarskich 
boiskach

I LIGA
Gwardia — ROW 
LKS — Pogoń 
Odra — Lech

h 
h 
6**

Polonia — Legia Og
Ruch — Stal
Zagłębie Włb. — Górnik 0$
Zagłębie Sosn. — Wisła łil

1. ŁKS 9 11 10-3
2. Zagłębie Sosn. 7 10 11-3
3. Gwardia 8 10 10—4
4. Ruch 8 10 9-4
5. Stal 8 10 H-J
«. ROW 9 10 10—9
7. Lech 8 9
8. Górnik 7 8
9. Wisła 8 7 10-1! '

10. Polonia 9 7 5—ll
11. Pogoń 7 6 10—U -
12. Legia 8 6 5-5 P
13. Zagłębie Włb. 9 5 10-11 lu
14. Odra 9 5

H LIGA m
Górnik — Piast 0:1 pi
GKS, — Star 12 l
Lechia — Hutnik 3:1 di
Mikulczyce — Niwka 1:1 si
Stal — Szombierki 0:1 -
Śląsk — Arka 0:1 Pi
Widzew — Zawisza 2:1 la
Wisłoka — Urania 02

1. Śląsk 9 13 17-4 P
2. Szombierki 10 13 12-5
3. Hutnik 10 12 17—11 j4
4. GKS 10 12 16—u K
5. Widzew 10 12 13-1,^

6. Star 10 11 13-1! N
7. Urania 10 11 9-1! 1°
8. Piast 10 10 8-11 d<
9. Górnik 10 9 9-U Z

10. Arka 10 9 9-11 d
11. Lechia 10 9 6-!
12. Zawisza 10 9 5—11
13. Stal 10 8 9-15
14. AKS Niwka 10 7 9-U
15. Mikulczyce 10 7 4-9
16. Wisłoka 9 6 5-11

KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA
Olimpia E. — Bałtyk Gd. 0:1
Wisła — Olimpia P 
Czarni — Zagłębie 
Arkonia — Calisia

0:i
1:1
5:1

Stoczniowiec — Gwardia 3:1
Flota — Warta 
Stal — Gopłania

12
0:1

Bałtyk Kosz. — Polonia 1:1

1. Stoczniowiec 10 17 20—4
2. Arkonia 10 16 22-5
3. Olimpia P. 10 14 18—«

4. Warta 10 14 18-11
5. Bałtyk Gd. 10 13 12-11
6. Zagłębie 10 11 10-1
7. Olimpia E. 10 11 12-11
8. Gwardia 10 9 12—li
9. Wisła 10 9 8-1!

10. Polonia 10 8 6—8

11. Stal 10 7 7-9

12. Gopłania 9 7 7-11

13. Czarni 9 7 11-11

14. Flota 10 6 5—10

15. Bałtyk Kosz. 10 5 8-1)

16. Calisia 10 4 6-23

KLASA OKRĘGOWA
Błękitni — Dyskobolia 0:1
Kania — Włókniarz 02
Przemysław — Grunwald 0:0
Polonia L. — Tur 0:0
Lech II — Sparta 
Warta — Vitcovia

0:2
1:1

MZKS Rawicz — Ostroyia 0:0

1. Grunwald 11 17 19—8
2. Sparta 11 15 17-8
3. Ostroyia 11 15 14-1
4. Lech II 10 14 24—6

5. Dyskobolia 11 12 15-1!
6. Tur 11 12 13—1!

7. Polonia N. T. 10 11 14-11
8. Polonia L. 11 11 17-15
9. Błękitni 11 11 20—20

10. Przemysław 11 10 6--9
11. Warta II 10 9 20-1!

12. Włókniarz 11 9 10-H

13. MZKS Rawicz 11 9 15—24

.14. Vitcovia 11 8 8—1!

15. MZKS Kępno 10 6 10—26

16. Kania 11 3 5—25

W pogodne dni można 
zaobserwować wiszący w 
powietrzu nad „Pome- 

tem” szary tuman pyłów. W po 
godne noce z daleka widać od­
blask płomieni, buchających z 
odlewniczych pieców. Tak, ,,Po 
met” nie należy do zakładów 
czystych i obojętnych dla ota­
czającego go środowiska. W 
toku produkcji rozsiewa dymy, 
pyły i gazy, brudzi wodę. I 
mimo że administracja „Pome­
tu” zrobiła już dużo dla zneu­
tralizowania szkodliwości ubocz 
nych produktów, powstają­
cych przy odlewaniu metali, po 
wietrze w zakładzie — i wokół 
niego wciąż nie należy do naj­
czystszych.

Toteż z zadowoleniem należy 
powitać fakt powołania przez 
radę robotniczą „Pometu” za­
kładowej komisji ochrony śro­
dowiska. wyposażonej w dość 
szerokie kompetencje kontrol­
ne i inicjatywne.

Komisja ma inspirować po-

szczególne komórki administra 
cji do działania na rzecz ochro 
ny wód i powietrza; organizo­
wać, społeczne przeglądy pra­
widłowości technologii produk­
cji i efektywności działania 
istniejących filtrów, odpyla- 
czy, wentylatorów, oczyszczal­
ni ścieków i innych zakłado­
wych urządzeń, chroniących 
środowisko przed skażeniem. 
Członkowie komisji mają po­
pularyzować idee ochrony śro 
dowiska wśród załogi, zachę­
cać racjonalizatorów i wyna­
lazców do tworzenia doskonal 
szych urządzeń ochronnych 
oraz załatwiać inne jeszcze 
związane z tym sprawy. Co pe 
wień czas komisja będzie przeds 
tawiać wyniki swej pracy na 
konferencjach samorządu ro­
botniczego.

Wyrażając uznanie aktywo­
wi „Pometu” za właściwy sto­
sunek do problemów ochrony 
naturalnego środowiska czło­
wieka można chyba mniemać, 
że podobnie myślą aktywiści 
innych zakładów i wkrótce po­
wołają u siebie podobne ko­
misje. (pch)

i TELEWIZJA
tołij Kuźmin, Władimir 
Władimir Zapleczny i 
liautdinow.

Reprezentanci ZSRR

Mazanów, 
Oleg Ga-

startowali

„Włamywaczka" 
zawiodła

Teatr Rozrywki wystawił kolejną 
premierę „Wlamywaczkę” Jacka 
Popplewella w przekładzie Krzy­
sztofa Zarzeckiego 1 reżyserii Ed­
warda Dziewońskiego. Prawdę mó­
wiąc ta współczesna komedia an­
gielska, w której wykorzystano kia 
syczne schematy i chwyty utwo­
rów kryminalnych, sprawiła nieco 
zawodu. Zarówno po autorze, jak 
i po wykonawcach w roli tytuło­
wej — Magdalena Zawadzka, oraz 
Edward Dziewoński, Jerzy Biele­
nia, Jarema Stępowski, Jerzy Mol 
gą i inni) mieliśmy prawo oczeki­
wać czegoś więcej. W rezultacie 
obejrzeliśmy taką sobie komedyj­
kę, dość zręcznie zagraną, jednak 
łatwą do rozszyfrowania. Ta łat­
wość przewidzenia, co się zdarzy 
za chwilę znacznie osłabiała stro­
nę rozrywkową widowiska.

Dobrze się jednak stało, że w 
dziedzinie rozrywki tej — jak się 
okazuje — najtrudniejszej z telewi 
zyjnych sztuk, coś nam pokazano. 
Czekamy na dalsze porcje rozryw­
kowego menu. I micjmv nadzieję, 
nie będzie to papka, (mf) •

w niedzielę w Gorzowie, gdzie mi­
nimalnie (53:55) ulegli polskiej dru 
żynie startującej w składzie: Piech, 
Glueckiich, Padewski, Nowak, Ka 
sa, Rembas, Fabiszewski, Woźniak.

(s)

FRAZIER CONTRA FOREMAN

Za 750 tys. dolarów zgodził się 
Joe Frazier bronić swojego tytułu 
mistrza świata wszechwag w me­
czu z George Foremanem. Walka 
ma się odbyć w N. Jorku w listo­
padzie br. Nowojorski urząd finan 
sowy obiecał specjalną ulgę podat 
kową, jeśli walka odbędzie się na 
jego terenie. Tak więc Clay będzie 
jeszcze musiał poczekać na rew^ńż 
z Frazierem. Ten najbardziej kAsn- 
wy pojedynek zapowiedziano na 
rok przyszły.

POŻEGNANIE BOBBY

Brytyjscy kibice piłkarscy poże­
gnali jednego z najlepszych graczy 
w historii futbolu — Bobby Ghar- 
Itona, nazywanego „najklasyczniej 
szym typem zawodowca w dobrym 
tego słowa znaczeniu”. Ten nie­
zwykle popularny piłkarz roze­
grał 106 meczów w reprezentacji 1 
600 w macierzystym klubie Man­
chester United.

SANKCJE DLA HOKEISTÓW

PAKISTANU

RYUN —

Jim Ryun, z największych
pechowców ostatniej olimpiady, za 
mierzą przejść na zawodostwo. Re 
kordzista świata na 1 milę 1 1500 m 
oświadczył po kolejnej porażce w 
Londynie, że prowadzi już pertra­
ktacje w sprawie pożegnania Się ze 
statusem amatora.

Prezydent Pakistanu, Bhutto, P° 
tępił publicznie hokeistów na tra‘ 
wie swojego kraju za skandaliczne 
zachowanie się w Monachium. ?re 
zydent zarządził dochodzenie w te' 
sprawie oraz wysłał do NRF wyf3 
zy ubolewania za obrazę 
NRF przez sportowców PakistanJ’

PELE — JESZCZE 2 LATA

WZOROWY MĄ2 I OJCIEC

Cassius Clay jest najlepszym oj­
cem rodziny na świecie — orzekli 
jego kibice. Podczas gdy każdy 
bokser zawodowy przygotowuje się 
do kolejnej walki w samotności, 
Clay zakupił za ok. 150 t”s. dola­
rów cały obóz treningowy, do któ­
rego sprowadził żonę Belindę i 
czworo swoich dzieci.

Król futbolu Pele nie rezygnu,s 
z gry, choć zarobki jego 
Ostatnio podpisał on nowy 2-let 
kontrakt z FC Santos, gwarantuj 
cy mu 10 tys. dolarów miesięczTlic 
1 5 tys. za każdy mecz za granią 
Po wygaśnięciu tego kontraK11 
Pele zapowiedział już definity^” 
wycofanie się z boiska.

4 GŁOS WIELKOPOLSKI AB'.
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LINGWISTA—Studium Języków Obcych 
przyjmuje

zapisy na naukę języków obcych
angielskiego, francuskiego, niemieckiego i innych 

dla początkujących i zaawansowanych
we wszystkich ośrodkach nauczania w Poznaniu:

• al. Stalingradzka 32/40 — Szkoła Podstawowa nr 65
• ul. Berwińskiego 2/3 — Szkoła Podstawowa nr 26
• ul. Kościuszki 10 (róg Strzeleckiej) — Szkoła Podst. nr 82 
codziennie w godz. 17—19 z wyjątkiem sobót i dni świątecznych.

▲ LINGWISTA organizuje nauczanie języków obcych także 
w zakładzie pracy. Informacji udziela sekretariat Ośrodka przy 
ul. Kościuszki 10 (Szkoła Podstawowa nr 82), telefon 544-75.

▲ LINGWISTA prowadzi ponadto :
— kursy laboratoryjne w Ośrodku przy ul. Kościuszki 10,
_ niedzielne kursy języków obcych (w godz. od 9—12) w Ośrod­

ku przy ul. Berwińskiego 2/3 (Szkoła Podstawowa),
— organizuje w okresie zimowym i letnim wczasy językowe. 

Grupy uruchamiane są według kolejności zapisów — nie później niż 
24 października 1972 r. Po tym terminie zgłoszeń na naukę, poza uza­
sadnionymi wyjątkami, nie przyjmuje się.

_________________________________________________________ 8468-KI

0 Praca O Aauka
pomoc domowa na stałe 
mb dochodząca potrzebna 
,»raz. Zgłoszenia po godz.

Poznań, Młyńska 9 
» - 26841gm. 3- _______ —
^oc domowa potrzebna 

^prowincji, pokoik od­
dzielny- Aleja Wielkopol- 
1^a_n.________EHr? 

czeladników sto-
Sch- Powelski — Dą- 

j browskiego 88.

przyjmę czeladnika w za­
wodzie ślusarsko - mecha- 

I nicznym. Kantorski, Kna 
ipowskiego 9.______ -03/6g
i Nauczycielka do gry na 
fortepian i wiolonczelę w 

jdomu zaraz potrzebna. 
(Zgłoszenia: Poznan, Osie­
lce Piastowskie 7 m.^

Sprzedaż
Sprzedam większą ilość 
blachy ocynkowanej i pa­
py. Informacje: tel. 588-66 
w godz. 8—12. 24854g

Sprzedam Żuka. Kroto­
szyn, Świerczewskiego 24. 

764p
Sprzedam Skodę S 100 1971 
r., mały przebieg. Leszno, 
Bolesława Chrobrego nr 4 
m. 6, II piętro. 761p

Żywopłot ligustr, krzewy, 
sprzedam. Przy zamówie­
niu wysyłam na miejsce. 
Tel. 557-78 Poznań.

25956g

0 Lokale

Wydry skórę sprzedam.
Tel. 563-05. 26899g

• Samochody
Auto Serwice — Kraszew­
skiego 30, wykonuje wie­
loletniej trwałości gwaran 
towane zabezpieczenia 
podwozi i innych elemen­
tów samochodu narażo­
nych na szybkie korodo­
wanie. 25177g

Mieszkanie 3-pokojowe z 
łazienką w starym budów 
nictwie na parterze, na 
Łazarzu zamienię na 2 po 
koję mniejsze lub duży po 
kój na parterze, I ptr. na 
Łazarzu. Oferty ,,Prasa“, 
Grunwaldzka 19 dla 26511g.

Zamienię nader korzyst­
nie komfortowe, samo­
dzielne, kwaterunkowe 21/* 
pokoju, kuchnia, łazienka, 
I piętro, piece, Łazarz — 
na podobne lub większe 
z c. o. Oferty „Prasa“ — 
Grunwaldzka 19 dla 27214g.

Dnia 6 października 1972 r. odszedł od nas na 
zawsze po ciężkich cierpieniach, nasz kochany 
ojciec, teść, dziadek i pradziadek, przeżywszy 
69 lat,’ śp.

JÓZEF KOBYŁKA
odbędzie się dnia 10 bm. o godz. 12.30 
cmentarnej na Junikowie.

Pogrzeb 
z kaplicy

W smutku pogrążone
dzieci z rodzinami

27264g

W dniu 4 października 1972 r. zmarł były ho­
norowy członek Cechu, śp.

STANISŁAW FRANKOWSKI
mistrz zegarmistrzowski

Cześć Jego pamięci!

Wyrazy serdecznego współczucia Rodzinie
Zmarłego składa

Cech Rzemiosł 
Metalowych i Elektrotechnicznych 

w Poznaniu
27121g

W dniu 5 października 1972 r. zmarł 
emerytowany profesor zwyczajny 

Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza 
w Poznaniu

prof. dr JERZY SUSZKO WAWRZYNIEC BERA
b. kierownik Katedry Chemii Organicznej, dzie­
kan Wydziału Matematyki, Fizyki i Chemii,
członek b. Polskiej Akademii Umiejętności w 
Krakowie, członek rzeczywisty Polskiej Akade­
mii Nauk, członek wielu towarzystw naukowych 
krajowych i zagranicznych, wyróżniony licznymi 
wysokimi odznaczeniami i nagrodami za wybitne 
osiągnięcia naukowe i dydaktyczne.

Z żalem żegnamy Drogiego Profesora, niestru­
dzonego pracownika naukowego naszego Wy­
działu i wychowawcę kilku pokoleń młodzieży 
akademickiej.

Uroczyste pożegnanie Zmarłego odbędzie się 
w dniu 10 października 1972 r. o godzinie 11 w 
Collegium Minus UAM w Poznaniu.

Pogrzeb 
nym na 
dnia.

odbędzie się na cmentarzu komunal- 
Junikowie o godz. 14.15 tego samego

DZIEKAN i RADA
Wydziału Matematyki, Fizyki i Chemii 
Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza 

w Poznaniu
8455-K1

8 n ,8łębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
toM « zicrnika 1972 roku zmarł kochany ojciec, 

sc I dziadek, przeżywszy lat 84

BOLESŁAW GRABUS 
emeryt PKP, odznaczony Złotym Krzyżem 

Zasługi i Medalem X-lecia PRL.
o ^AHrzeł3 °dbędzie się w środę, dnia 11 bm. 

8°uz. 9.30 w Ryczywole, pow. Oborniki Wlkp.
W smutku pogrążeni

córka, syn, zięć i wnukowie
27309gma

6 n!??kim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
A. 1972 r. zmarł

■e

■a 
£ 
j.

PIOTR MASTALSKI
byly prezes i kierownik Rzem. Spółdzielni 
aoPatrzenia i zbytu w Murowanej Goślinie, 

amięć o Nim pozostanie wśród nas na zawsze.

2 e ś ć Jego pamięci!

0 godzZe^4°dbędzle w dnlu in- x- 1972 r°ku 
Znań-Giównaa cmentarzu na Miłostowie — Po-

Narząd, pracownicy i członkowie
Bran*. Spółdzielni zaopatrzenia i Zbytu 

lzy Drzewnej w Murowanej Goślinie
27317g

V 
ii
14 
ie
j. 
u 
ie

Q "■ ■ n■ 9■ ■ ■ KBB—BawBBuBBBn ' ' ----■- -

Ł^marek^ K ° p O L S K I — Poznań 2. Grunwaldzka 19. Redaguje kolegium Marian Flejsierowicz (zastępca redaktora naczelnego). "Tadeusz 
. ,r’ redakdD- Wiesław Porzycki (redaktor naczelny), Zbilut Sęk, Mieczysław Skąpski. Zbigniew Szumowski, Jerzy Walasek 

rpJ centrala 600-41 łączy wszystkie działy Informacje dla Czytelników — dział łączności z Czytelnikami — 657-18. ' Redaktor naczelny — 454-09
X,?Vflawra. ”acze,nego - 657-1,8 Sekretarz redakcji - 648-85, Sekretariat — 454-09. Dział Miejski - 659-39. Redakcja nocna — 430-73 i 453-31
iii? ,u ogło^Ji11.?6,51^ Wvdawnictwo Prasowe RSW „PRASA". • Biuro Ogłoszeń — Poznań Grunwaldzka 19. telefony 659-16 i 600-41. za treść i terminy 
Ok- 3 • Pr redakc1a nle odpowiada A Rękopisów nie zamówionych redakcja nie zwraca A Druk: PZG im. M. Kasprzaka — Poznań ZwierzY- 

es PrenumP™!’merataf wPfatY bez żadnych ograniczeń na kwartał (39 zł) półrocze (78 zł) lub rok (156 zł) przyjmują do dnia 10 miesiąca poprzedzającego 
ceraty — ząApośrednictwem blankietów PKO — PUPiK .Rtich“, Poznań. Zwierzyniecka 3. na konto PKO nr 5-6-151: do dnia 15 poprzedza- 

w jącego okres prenumeraty — listonosze 1 urzędy pocztowe. K-8

Studentka poszukuje po­
koju jednoosobowego moż 
liwie w śródmieściu. O- 
ferty „Prasa", Grunwaldz 
ka 19 dla 26815g.

Wałbrzych — zamienię 
kwaterunkowe, komforto­
we mieszkanie 2 pokoje, 
kuchnia na pokój z kuch­
nią z c. o. w Poznaniu, 
Jarocinie, Kaliszu, Ostro­
wie. Oferty „Prasa**, Grun 
waldzka 19 dla 739p.

Student poszukuje pokoju 
w Poznaniu, może być 
wspólny. Jan Pastak, Łek 
no, pow. Wągrowiec.

24715g

9 Nieruchomości
Kupię dom jednorodzin­
ny lub połowę bliźniacze 
go w Krotoszynie, Jaroci­
nie lub Lesznie. Oferty 
„Prasa" Grunwaldzka 19 
dla 27164g._______ _______
Sprzedam nowy dom jed­
norodzinny z zabudowa­
niem, 3.600 m! ogrodu. Po 
kupnie wolny. Wojciech 
Chlebowski, Czekanów nr 
89, pow. Ostrów. 763p
Sprzedam dom jednoro­
dzinny, budynek gospo­
darczy, działki budowla­
ne. Kowalski, Gniezno, O- 
siedle Grunwaldzkie, ul. 
Wiosenna 20. 760p
W Poznaniu wille wolnosto 
jące ogrodami, wille-bliź­
niacze jedno i dwurodzin 
ne, także w stanie suro­
wym, zamkniętym, na pe­
ryferiach miasta domy no 
we, wygodami, sadami 
szklarniami przy komuni 
kacji miejskiej poleca sta 
le do kupna wielkim wy­
borze, po cenach dostęp­
nych, przyjmuje nowe zle 
cenią do sprzedaży. Infor 
macje, przygotowanie do­
kumentacji do kontrak­
tów bezpłatne. Zgłosze­
nia Adamski Poznań, Ma 
tejki 33a. 26566g

Dnia 6 października 1972 r. zmarł nasz kolega 
i pracownik

KAZIMIERZ DWIECKI
Pogrzeb odbędzie się w dniu 10 bm. o godz.

13.05 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego składamy serdeczne wy­
razy współczucia.

Cześć Jego pamięci!

Załoga zarząd, Rada, Rada Zakładowa 
Zakł. Chem.-Farm. „Farmapol" 
Spółdzielnia Pracy w Poznaniu

8459-K1

W dniu 9 października 1972 r. zmarła nasza 
droga ciocia, przeżywszy lat 80, śp.

FELICJA GRUZEWSKA
z domu Rzadkiewicz

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 bm. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążona
siostrzenica z mężem

27340g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 października 1972 r. po trudnym, pracowitym, 
pełnym trosk żywocie zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., przeżywszy lat 86, śp.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 10 bm. 
o godz. 13.30 na cmentarzu W Pobiedziskach.

Żona, córka, synowie, wnuki 
i prawnuki oraz rodzina

Pobiedziska, pow. Poznań. 27274g

Dnia 8 października 1972 r. zmarł po ciężkiej 
chorobie nasz ukochany mąż, ojciec, teść, dzia­
dek i pradziadek

EDWARD KUSIK
przeżywszy lat 71

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 paździer­
nika 1972 r. o godz. 14.15 na cmentarzu juni­
kowskim.

W smutku pogrążona

27291g

Z głębokim smutkiem i żalem zawiadamiamy, 
że w dniu 7 października 1972 roku zmarł

mgr KAZIMIERZ MAŁECKI
zastępca dyrektora d/s administracyjnych 

Technikum Chemicznego im. Hanki Sawickiej 
w Poznaniu, ul. Starołęcka 36/38.

W Zmarłym straciliśmy zacnego kolegę, wiel-
kiego przyjaciela 
pracownika.

młodzieży i oddanego szkole

Dyrekcja, Grono Pedagogiczne, Administracja 
i młodzież

Technikum Chemicznego im. Hanki Sawickiej 
w Poznaniu

27319g

tDnia 6 października 1972 r. zmarł w wieku 
lat 62

STANISŁAW MAĆKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 10 bm. o godz. 11 

na Junikowie,

o czym zawiadamiają
żona i córka

Proszę o nieskładanie kondolencji.

Poznań, Os. Wielkiego Października 6 H m. 73.
27263g

_____ Pracownicy poszukiwani_____
Brygada Remontowo-Budowlana i Warsztaty Uniwer­
sytetu im. Adama Mickiewicza w Poznaniu, ul. Stalin- 
gradzka 1 — zatrudni zaraz:

— 2 MURARZY - TYNKARZY,
— 2 ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych,
— 4 MONTERÓW instalacji wod.-kan., gaz., e. o-,
— 1 SPAWACZA - MONTERA instalacji e. O.,
— 2 POSADZKARZY (1 osoba do przyuczenia w 

zawodzie),
— 5 MALARZY,
— 4 ELEKTRYKÓW,
— 2 ŚLUSARZY — wzgl. przyuczenie w zawodzie.
Warunki pracy i płacy do omówienia w Kierownic- i 

twie Brygady. 8450-K1 I
Poznańskie Zakłady Nawozów Fosforowych w Lubo­
niu k. Poznania — przyjmą zaraz:

— EKONOMISTĘ z wyższym wykształceniem ze 
znajomością elektronicznego przetwarzania da­
nych,

— MECHANIKA z wyższym wykształceniem na sta­
nowisko starszego inspektora nadzoru,

— ŚLUSARZY remontowych,
— TOKARZY.
— ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych.
Ponadto do samodzielnego oddziału wykonawstwa 

inwestycyjnego:
— MURARZY,
— ZBROJARZYj
— DEKARZY,
— CIEŚLI.
Pisemne zgłoszenia należy kierować pod adresem: 

Poznańskie Zakłady Nawozów Fosforowych — Dział 
Kadr i Szkolenia w Luboniu k. Poznania — nr tel. 
20-021, wewn. 155, 224, 282. 1644-K1

& Zguby @ Hóżne
Zgubiono prawo jazdy 
kat. III nr 690/59 na nazwi 
sko Jerzy Sarbinowski.
__________ __________ 762p
Wspólnika z gotówką do 
czynnej wytwórni (rów­
nież eksport) przyjmę. O- 
ferty „Prasa", Grunwaldz 
ka 19 dla 26716g.

Żyrandole, lampy, kinkie­
ty, lustra — metaloplasty­
ka Warsztat Roosevelta 12, 
przeniesiony na Marceliń- 
ską, narożnik Skarbka.

27193g

Bezpyłowe czyszczenie 
parkietów, lakierowanie. 
Telefon 67-11-24. 27192g

O Matrymonialne
Cerowanie artystyczne. Ła 
zarz, Engla 11. 20636g

Wykonuję garaże blasza 
ne, przenośne, bramy, 
furtki, ogrodzenia, kraty, 
konstrukcję metalową. Ple 
wiska Osiedle, ul. Poznań 
ska 34. 27201g

Z braku znajomości po­
znam dla córki mojej^ lat 
33, kulturalnej, miłej, ka­
walera do lat 40, bez na­
łogów, z branży elektro­
technicznej, możliwość ob 
jęcia zakładu. Cel matry 
monialny. Oferty „Prasa", 
Grunwaldzka 19 dla 737p.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
7 października 1972 r. zmarł nagle nasz naj­

droższy mąż, ojciec, brat, teść i dziadek, prze­
żył lat 73, śp.

WALENTY KUBIACZYK 
powstaniec wielkopolski, 

odznaczony 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym

Pogrążona w smutku

Pogrzeb 
o godz. 11

Poznań,

odbędzie się w . środę, dnia 11 bm. 
na cmentarzu junikowskim.
ul. Głogowska 41 m. 11. 27318g 

Dnia 
letnia, 
żanka

6 października 1972 r. zmarła nasza długo- 
ceniona pracowniczka, serdeczna kole-

HELENA TOMCZAK
artystka chóru

Pogrzeb odbył się w poniedziałek, dnia 9 paź­
dziernika 1972 r. na cmentarzu na Junikowie,

o czym zawiadamiają składając równocześnie 
wyrazy współczucia Rodzinie Zmarłej

Dyrekcja — POP — Rada Zakładowa ZZPK1S
Opery im. St. Moniuszki w Poznaniu

8421-K1

tZ głębokim bólem zawiadamiamy, że dnia
7 października 1972 r. »zmarł po krótkich lecz 

ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami
św., mój najdroższy mąż, 
żywszy lat 63, śp.

ukochany ojciec, prze-

KAZIMIERZ 
mgr prawa i

MAŁECKI 
ekonomii

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 
o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z córkami i rodziną

Poznań, Kasprzaka 7a m. 4. 27259g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 października 1972 r. zmarł po ciężkich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św., prze­

żywszy lat 64, najdroższy mąż, brat, szwagier 
i wujek, śp.

WŁADYSŁAW SMENTEK
mistrz brązowniczy

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 
o godz. 16 na cmentarzu winiarskim przy ulicy 
Piątkowskiej.

W ciężkim smutku pogrążone

Poznań, ul. Bonin 8.
żona i rodzina

27273g

tDnia 8 października 1972 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami św., mój najdroższy mąż, nasz ukochany 

ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 66, śp.

MAKSYMILIAN KIENITZ
mistrz rzeźnicki

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 
o godz. 15 na cmentarzu w Żabikowie.

Pogrążeni w smutku 
żona, córki, syn, synowa, zięciowie 

i wnuki
Prosimy o nieskładanie kondolencji. 
Poznań, ul. Sąsiedzka 39.

+ W dniu 6 października 1972 r. zmarł opatrzo- 
I ny Sakramentami św., przeżywszy lat 75, ko­
chany mąż, ojciec i dziadek

STANISŁAW PRZYWECKI 
emeryt HCP, powstaniec wielkopolski, 
odznaczony Krzyżem Powstańczym.

Pogrzeb odbędzie się dnia 10 bm. o godz. 10.30 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążeni
żona, córka, zięć, wnuk i szwagierka

Poznań - Osiedle Plewiska, Grunwaldzka 54.
27325g 

BIURO OGŁOSZEŃ 
przy RSW „Prasa” w Poznaniu 

w trosce o wygodę Klientów rozszerzyło 
możliwości nadawania ogłoszeń na 
wszystkie urzędy pocztowe działające 

na terenie miasta.
W urzędach pocztowych przyjmowane będą 

wszystkie ogłoszenia drobne 
z wyjątkiem nekrologów.

8484-K1

___________ Przetargi____________
Wielkopolskie zakłady Naprawy Samochodów w Po­
znaniu, ul. Warszawska 349 — zapraszają do złożenia 
oferty na wykonanie usług:

1. naprawa błotników do samochodu Tatra-138 —■ 
szt. 100 — wg dokumentacji. Termin wykonania 
od października do końca 1972 r. — sukcesywnie;

2. szlifowanie i obróbka cieplna pierścieni rozpręż­
nych do silnika SW 680 wg dokumentacji WZNS: 
a) „R“ 120 — szt. 432, 
b) „R“ 140 — szt. 432, 
c) „R“ 160 — SZt. 447.

Termin wykonania — sukcesywnie do końca 1972 r. 
Rysunki, warunki techniczne i umowy do wglądu 

w Dziale Zaopatrzenia WZNS — telefon 715-48.
Do złożenia ofert w podwójnych kopertach z napi­

sem „Przetarg EZ“, zaprasza się przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielnie pracy oraz osoby z gospo­
darki nieuspołecznionej — w terminie do dnia 20. X. 
1972 roku.

Otwarcie ofert odbędzie się w dniu 21. X. 1972 roku 
w biurach WZNS przy ul. Warszawskiej 349, o godzi­
nie 11.

WZNS zastrzegają sobie skorzystanie z części oferty, 
oraz dowolny wybór ofert lub odstąpienie od oferty 
bez podania przyczyn. 8194-K1

W dniu 5 i 7 października 1972 roku odeszli na 
zawsze nasi kochani rodzice

JERZY I EMILIA SUSZKO

o czym z niezapomnianym żalem i smutkiem 
zawiadamiają

syn i córki
27266g

tDnia 8 października 1972 r. zmarł ukochany 
mąż, dziadek, brat i szwagier, przeżywszy 

lat 74, śp.

MICHAŁ PISKORZ
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm, 

o godz. 10.30 na cmentarzu na Górczynie.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Górczyńska 41.

_i_ Dnia 7 października 1972 r., w 73 roku życia 
I zmarł, namaszczony Olejami św., mój uko­
chany mąż, nasz wujek i szwagier, śp.

ILDEFONS OPIELIŃSKI
Wyprowadzenie zwłok nastąpi w dniu 11 paź­

dziernika 1972 r. o godz. 15 z kościoła św. Rocha 
w Krotoszynie.

Krotoszyn, Rynek 13. 27285g

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
7 października 1972 r. zmarł, opatrzony Sa­

kramentami św., po ciężkich cierpieniach, mój 
najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek, syn, brat 
i szwagier

EDMUND CZENKUSZ
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 

o godz. 11.55 na ‘Junikowie.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

27333g

tDnia 8 października 1972 r. zmarł mój drogi 
mąż, nasz ukochany ojciec, brat i dziadek, 
przeżywszy 69 lat, śp.

WITOSŁAW BERA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11. X. 1972 r. 

o godzinie 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

Poznań, Arciszewskiego 3 m. 6 . 27260g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
7 października 1972 r. zmarł po długich cier­

pieniach, mój najdroższy mąż, ojciec, teść 1 dzia­
dek, śp.

BRONISŁAW TIRKE
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 

o godz. 14.50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni
żona, syn. synowa, wnuczki

i rodzina
Poznań, ul. Rolna 52 m. 5. 27362g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
9 października 1972 r. zmarł, przeżywszy 85 

lat, mój kochany mąż, drogi ojciec i teść, uko­
chany dziadziuś, śp.

27326g
ANTONI WIECZOREK

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 
o godz. 9.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W smutku pogrążona

żona z rodziną 
27352g

tDnia 9 października 1972 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św„ w 67 roku życia, śp.

PELAGIA KUBZDELA
primo voto Wencel

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 
o godz. 9.50 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, ul. Mickiewicza 3 . 27377g
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Październik 
10 

Wtorek

Franciszka, 
Pauliny

Słońce: 6.05—17.13

TEATR*

Nowa zdobycz Konina

Aluminium — białe złoto
NASZE ROZMOWY

Najlepiej w kolektywie
W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Zemsta”.
OPERA — g. 19 „Halka”.
OPERETKA — g. 19 „Piękna He 

lena”.
SCENA MŁODYCH — g. 19.15 

„Serdeczny stary człowiek”.

KINA
W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO Lech: „Ktoś za 
drzwiami”; Polonia: „Był sobie 
łajdak”.

KOŚCIAN: „Czyż nie dobija się 
koni” i „Wydra pana Grahama”.

LESZNO: „Najlepsza kobieta 
mojego życia”.

NOWY TOMYŚL: „Czermen, mi­
łość, kindżał”.

OBORNIKI: „Przejazdem w Mo­
skwie”.

ŚREM Klubowe: „Koniokrady”; 
Słonko: „Przez pustynię”.

ŚRODA: „Jankes”.
SZAMOTUŁY: „Zaloty pięknego 

dragona”.
WĄGROWIEC: „Przywilej”.
WRZEŚNIA: „Mężczyźni w de­

legacji”.

RADIO
WTOREK — PROGRAM I: Fala 

1322 m: 7.45 Sportowcy wiejscy na 
start; 8.08 Felieton dnia; 8.21 Co 
słychać w świecie?; 8.30 Konc. ży 
czeń; 8.45 Z tej i z tamtej strony 
lady; 9 Dla kl. IV liceum (jęz. 
polski) — Inżynierowie dusz ludz­
kich; 9.30 Polskie tańce ludowe; 
9.40 Dla przedszkoli „Szeregowy 
Witek” — słuch. H. Bechlerowej; 
10.05 „Z jednej menażki” — fragm. 
książki S. Myślińskiego; 10.25 M. 
Karłowicz — Poemat symfoniczny 
op. 10 „Odwieczne pieśni”; 10.50 
Drogi do wolności — montaż do­
kumentalny; 11 Muzyczny atlas 
świata; 11.44 Skrzynka poszukiwa 
nia rodzin PCK; 11.49 Rodzinny 
tor przeszkód — aud. dla rodzi­
ców; 12.25 Z krakowskiej fonote- 
ki muzycznej; 13 Dla kl. III i IV 
(wych. muzyczne) Rozpoznajemy 
instrumenty; 13.20 Muzyka prosto 
spoci igły opr. Jacek Sylwin; 13.40 
Więcej, lepiej, taniej; 13.55 Uwaga 
niewypały!; 14 Siadami Kolberga; 
14.20 Bela Bartok — Konc. na 
ork.; 15.05 Godzina dla dziewcząt 
i chłopców; 15.25 Muzyczny rajd 
po Polsce — aud. muzyczna; 15.45 
Dla dzieci (proza czytana) „Olek i 
wielka wyprawa” — ode. 17; 16.05 
Opinie ludzi partii; 16.15 Gra 
skrzypek Julian Sitkowiecki; 16.30 
Popołudnie z młodością; 18.50 Muz. 
i Aktualn.; 19.15 Kupić, nie ku­
pić, posłuchać warto; 19.30 Biuro 
Opinie — doradcą konsumenta; 
19.35 Konc. życzeń; 20.30 Od polecz 
ki do poleczki; 21 Przegląd wyda­
rzeń ekonom.; 21.20 Teatr PR — 
Premiera miesiąca „Trawą wyros­
nąć” — słuch. A. Mularczyka; 22 
Muz. rozrywkowa; 22.20 Spotkanie 
z operą; 23.10 Przeglądy i poglą­
dy; 23.20 Ciekawostki Polskich Na 
grań; 23.45 Kwadrans radzieckich 
piosenek; 0.10 Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10,
12.05, 15, 16, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz: 7.50 „Radioreklama”; 
8.05 Muzyczny dialog; Fortepian — 
harfa; 8.35 Świat i my — magazyn 
aktualności gospodarczych; 8.55 
Gra Kapela Regionalna z Bachórza 
z regionu rzeszowskiego; 9 Nie bój 
my się jazzu; 9.35 Z życia ZSRR; 
9.55 Filmowe przeboje; 10.25 Pi­
sarz a książka — aud. o twórczo­
ści J. Pytlakowskiego; 10.55 Konc. 
muz. radzieckiej z taśm nadesła­
nych przez Rozgłośnie Radia Ra-, 

dzieckiego; 13 Czas dobrych go­
spodarzy; 13.15 „Słuchacze piszą 
— my odpowiadamy”; 13.25 Zespół 
„Bractwo Kurkowe 1971”; 13.40 
„Człowiek wśród ludzi” — „Moja 
pierwsza praca” kartki z pamiętni 
ka W. K. Massalskiego; 14.05 Je­
sienny kwadrans muzyczny; 14.20 
Nowości wydawnictwa „Synkopa”; 
14.45 „Błękitna sztafeta”; 15 Z mu­
sicalowej sceny; 15.30 Z muzyki 
klasycznej; 17.15 Aud. społeczna; 
17.25 Glen Gould — gra utwory 
Bacha; 17.40 „Michelin Italiana” — 
felieton B. Bystrzyckiego; 17.55 Ra 
dioexpress; 18.05 Poznański Chór 
Chłopięcy p/d J. Kurczewskiego: 
18.20 Widnokrąg — wydarzenia, opi 
nie, refleksje; 19.15 Jeżyk angiel­
ski; 19.30 Magazyn literacko-mu- 
zyczny pt.: „Spotkanie z przeszło­
ścią”; 21.16 Z nagrań solistów za­
proszonych do studia PR Hans 
Kann — fortepian; 21.30 „Światowy 
odpust” — rep. literacki; 21.53 7 
minut w stylu folk.; 22.33 Reportaż 
Red. Społ.; 22.48 „Ten okropny 
Skipton” — fragm. pow.; 23.08 
Konc. symf. z nagrań Ork. PR i 
TV w Krakowie.

WIADOMOŚCI; 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 9.30, 12.05, 14, 16, 19, 22. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41 
i 49 m: 7.40 Muzyczna zegarynka; 
8.05 Mój magnetofon; 8.35 Piosen­
ki greckie śpiewa Paulos Raptis:
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Al marcu 1969 roku podję- 
yY to decyzję o budowie 

walcowni blach w istnie 
jącej już Hucie Aluminium w 
Koninie. Chodziło o to, aby 
zamknąć cykl technologiczny 
uruchomionej w 1966 r. huty 
uszlachetnionym produktem 
jakim niewątpliwie jest bla­
cha.

Generalny wykonawca — 
Przedsiębiorstwo Budowy E_ 
lektrowni i Przemysłu „Ener- 
goblok” z Pątnowa — stanął 
przed poważnym zadaniem. O 
rozmiarach inwestycji mówi 
chociażby masa 300 000 ton

Zwijarka — urządzenie rolujące 
rozwalcowaną blachę.

Fot. — K. Przychodzki 

urządzeń sprowadzonych na 
budowę.

Blachę aluminiową otrzymu­
je się na końcu procesu tech­
nologicznego, kiedy to opusz­
cza ona urządzenia zwane.wal­
carkami: gorącą i zimną. Aby 
jednak działały owe walcar­
ki, konieczny jest szereg urzą­
dzeń poprzedzających. Przede 
wszystkim odlewnia, w której 
powstają tzw. wlewki alumi­
niowe czyli po prostu duże 
sztaby metalu w końcowym 
etapie produkcji rozwalcowy- 
wane na blachę.

Odlewnię oddano w Koni­
nie do rozruchu 12 paździer­
nika ubr., a w tydzień później 
odlany został, pierwszy w hu­
cie, olbrzymi wlewek alumi­
niowy o wymiarach 30x150x500 
cm. Następnie oddawano do u- 
żytku szereg kolejnych obiek­
tów pomocniczych, jak zmięk- 
czalnia wody i wymienni- 
kownia. Na końcu prze­
kazano dalsze urządzenia do 
właściwego walcowania bla­
chy: maszynownię linii gorącej 
i wreszcie piece nr 1 i 3.

Na najtrudniejsze zadanie 
procesu inwestycyjnego natra­
fili budowniczowie walcowni 
przy końcu budowy. Mowa tu­
taj o unikalnej w Polsce wal­
cowni gorącej, będącej całkowi 
cie dziełem polskich inżynie­
rów. Zadanie to było tym 
trudniejsze, że nie posiadamy 
w kraju żadnego doświadcze­
nia w produkcji blach o tak 
dużych formatach i na taką 
skale.

Głównym projektantem wal 
carki jest inż. Zbigniew Bart- 
man z gliwickiego „Biprohu- 
tu”. Urządzenie zostało całko­
wicie wykonane przez Hutę 
„Zygmunt” z Bytomia. Walcar 
kę wyposażono w najnowo­
cześniejszy napęd tyrystorowy, 
skonstruowany przy współpra

9 „Król z żelaza” — ode. 20 pow.: 
9.10 Antykwariat instrumentów; 
9.30 Nasz rok 72; 9.45 Duety, ter­
cety, kwartety — no nolsku; 10.10 
Mantovani ze ścieżki filmowej; 
10.35 Wszvstko dla nań; 11.45 „Ono 
wieści” Marie de France — ode. 
15: 12.25 Za kierownica: 13 Na kie 
leckiej antenie; 15.10 Album mu­
zyki uniwersalnej: 15.30 1:1 — o 
snorcie rozmawiają B. Tomaszew­
ski i S. Wvsocki: 15.45 Sombrero 
pełne muzvki; 16 Na estradzi^ Mi 
chel Delnecb; 16.20 W kreęu, jaz­
zu — audycja Edwarda Steinhaee- 
na: 16.45 Nasz rok 72; 17.05 „Król 
z żelaza” — ode. 21 now.; 17.15 
Mój magnetofon: 17.40 Poezja mó­
wię, Polska mvśle: 18.10 Jak wam 
sie podoba?; 18.30 Polityka dla 
wszystkich; 18.45 Instrumenty śnie 
waja; 19.05 Na ^stradzie Jose Fe- 
liciano; 19.20 Książka tygodnia — 
Alojzy Sroga — ..Początek drogi 
— Lenino”: 19.35 Muzyczna pocz­
ta UKF: 20 Mpzyka nolska — mu­
zyka euronejśka: 20.40 Język nie­
miecki: 20.50 Przeboie z nowych 
p1vt; 21.30 Trochę gitarv klasycz­
nej: 21.40 Na noboczu wielkiej no- 
Htvki — felieton: 21.50 Z nagrań 
Rudolfa Kerera: 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — Iwan Re- 
brow: 22.15 Powieść w wvd. dźw. 
„Grek Zorba”: 22.45 Mikrorecital 
.T. Kobuszewskieeo; 23 Poezia kra­
jów nadbałtyckich — Finlandia: 
23.05 Muzvka nocą: 23.50 Na dobra 
noc gra Herbie Mann.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19, 22.

cy wrocławskiego „Dolmetu” z 
belgijską firmą ASEC. Cała li­
nia gorącego walcowania ma 
długość 170 m, ciężar 3 000 ton

Mimo złożoności zadania 
udało się wykonawcom przy­
spieszyć termin próbnego roz­
ruchu linii gorącej o 4 miesią­
ce.

Rozruch walcarki gorącej 
nie oznaczał zakończenia pro­
cesu inwestycyjnego. Z walcar 
ki tej otrzymywana jest bla­
cha o grubości od 5 do 20 mm. 
W ostatnim etapie procesu 
technologicznego ta gruba bla 
cha trafić musi na tzw. wal­
carkę zimną, stanowiącą prze

WIZYTA DZIAŁACZY Z NRD
OBORNIKI. Przebywająca w 

Wielkopolsce delegacja aktywu 
SED z Cottbus (NRD), przebywa­
ła w minionym tygodniu na Zie­
mi Obornickiej. Wzięła m. in. u- 
dział w trzech spotkaniach z ak­
tywem społeczno - politycznym 
Obornickich Fabryk Mebli, Za­
kładów Mięsnych oraz FMR „Ro- 
fama“ w Rogoźnie. Dyskutowano 
zwłaszcza wiele o metodach 
szkolenia partyjnego w zakła­
dach. Niemieccy goście odwie­
dzili poza tym obiekt doświad-

Ponadplanowe 
roboty drogowców
Po obywatelsku zareagowali 

wielkopolscy drogowcy na apel 
Ministra Komunikacji i Prze­
wodniczącego Zarządu Główne 
go Związku Zawodowego Tran 
sportowców i Drogowców aby 
czynem uczcić zbliżający się 
Kongres Związków Zawodo­
wych. Mimo niezwykle napię­
tych tegorocznych planów i du 
żego zaangażowania w realiza 
cję wcześniej podjętych zobo­
wiązań. po naradzeniu się w 
rejonach, postanowili wykonać 
do końca roku na drogach pań 
stwowych i na zapleczu swego 
macierzystego zakładu dodatko 
we roboty wartości 10,8 min. 
zł.

Roboty na zapleczu, o war­
tości 2,4 min. zł przyczynią się 
do dalszej poprawy warunków 
pracy i socjalno-bytowych za­
łóg.

Część tych robót już wyko­
nano. Dalsze są w toku. Czy­
nione są starania aby je za­
kończyć przed zimą. (pch) 

TELEWIZIA
WTOREK — PROGRAM I: 8.25 — 

„Odwiedziny prezydenta” — fab. 
film polski; 10 — Dla szkół: kl. 
IV — „Na pomoc przyrodzie”; 
11.55 — J. polski (kl. IV lic.) — 
„Pierwszy dzień wolności” — L. 
Kruczkowski; 12.45 — J. polski (kl. 
I lic.) — Sofokles „Antygona”; 
16.10 — „Koło Fortuny” — repor­
taż; 16.30 — Dziennik; 16.40 —
Współcześni graficy polscy — 
Władysław Skoczylas; 17.10 — Ob­
rachunki sportowe — piłka noż­
na; 17.30 — Ekran Młodych; 1^.20 
— Dobranoc i Dziennik: 20 Przy 
pominamy. radzimy; 20.10 — Kino 
Interesujących Filmów: „Amery­
ka, Ameryka” — fab. film USA; 
22.50 — Dziennik.

PROGRAM II: 17.10 — Dla dzie­
ci — „Lalki w ręku mistrza” Jean 
Loup Temporal — (Francja); 17.40 
— Magazyn ITP; 17.55 — ,,Sylwet­
ki X Muzy” — Piotr Pawłowski; 
18.25 — Teleskop; 18.45 — Poligon: 
19.20 — Dobranoc i Dziennik; 20.05 
— „Hans Eeimler” ode. IV (ostat­
ni) film seryjny prod. NRD; 21.25 
— „Świat i Polska”: 22 — Z cy­
klu „Balet” ode. II „Taniec i ma­
gia”. Wykonawcy Tancerze Onery 
i Filharmonii Bałtyckiej: 22.30 — 
Dziennik i wiad. sportowe; 23 — 
Politechn. TV — (powt.).

dłużenie gorącej. Tutaj blacha 
rozwalcowywana zostaje do 
grubości 5—0,5 mm.

Rządowy termin rozruchu 
walcarki zimnej wyznaczony 
został na 31 grudnia br. Tym­
czasem budowniczowie wal­
cowni bardzo w ostatnich mie 
siącach przyspieszyli tempo 
budowy i udało im się termin 
ten skrócić aż o 107 dni. Wal­
carka zimna pracuje już od 15 
września br. Jest to urządze­
nie radzieckie, a agregaty wy 
kańczające pochodzą z Czecho 
Słowacji.

Najbardziej do tego sukcesu 
przyczyniły się poznańskie za 
łogi ,,'Instalu” i „Mostostalu”, 
Elektromontaż (Łódź i Poznań) 
oraz generalnego wykonawcy 
„Energobloku” z Pątnowa.

To przyspieszenie daje 
oszczędności rzędu 130 min zł 
oraz dodatkową produkcję oko 
ło 3 000 ton blachy aluminio­
wej.

Być może walcownia po­
ciągnie za sobą dalsze inwesty 
cje, chociażby w postaci budo 
wy zakładów przerabiających 
blachę dla produkcji sprzętu 
gospodarstwa domowego itp. 
Dobrze byłoby, gdyby te ewen 
tualne inwestycje zlokalizowa 
ne zostały w pobliżu Konina, 
aby blacha nie musiała odby­
wać dalekich podróży do swo 
ich przetwórców, (map) 

czalny „Rofamy" — suszarnię 
pasz w PGR Karolewo, gdzie od­
był się pokaz procesu suszenia 
zielonek. (bop)

POPULARYZACJA BHP
ROGOŹNO. Celem szerszego 

spopularyzowania zagadnień bhp 
koło SIMP w porozumieniu z Dy­
rekcją i Radą Zakładową „Rofa­
my" zamierza urządzić w paź­
dzierniku, podobnie jak w latach 
poprzednich, wiele spotkań dys­
kusyjnych, pogadanek oraz od­
czytów na ten temat — pod ha­
słem „Zdrowie — twój najwięk­
szy skarb". Chodzi głównie o za 
pewnienie porządku i ładu na 
poszczególnych stanowiskach 
oraz właściwą organizację pra­
cy. Brygadziści i mistrzowie, któ 
rzy osiągną najlepsze wyniki o- 
trzymają wartościowe nagrody.

(bop)
„FILMOS" PROPONUJE

LESZNO. Od trzech lat działa 
w Lesznie Filmoteka Rejonowa 
„Filmos". Dzięki tej placówce 
nastąpił znaczny wzrost wypoży­
czeń filmów oświatowych. W br. 
różne placówki trzech powiatów 
wypożyczyły ponad 3 tysiące fil­
mów, z czego 65 procent przy­
pada na Leszno i jego powiat. 
Filmoteka zarejestrowała ostat­
nio 200 stałych odbiorców. Licz­
ba wypożyczeń mogłaby być 
jeszcze większa, gdyby zakłady 
pracy zainteresowały się bar­
dziej filmami oświatowymi — np. 
przy wszelkiego rodzaju kursach 
i szkoleniach. (r)

Poznański tydzień

Precedensowa sesja
Właściwe pokierowanie ochroną środowiska 

naturalnego człowieka jest, a ściślej mó­
wiąc, staje się podstawowym zadaniem 

naszych czasów. Późno, bo późno, lecz — na 
szczęście nie na tyle, by rozpaczać, ocknęliśmy 
się z bezkrytycznego zachłyśnięcia się korzyś­
ciami rozwoju cywilizacji. Zaczynamy sobie o- 
becnie zdawać sprawę z tego, że uprzemysłowie­
nie i urbanizacja nakładają człowiekowi na sźy- 
ję pętlę, którą on sam coraz mocniej zaciska. 
Staramy się przeto przeciwdziałać własnej bez­
myślności. Czynimy to w sposób coraz bardziej 
zdecydowany i planowy. •

Rozważono sprawy ochrony naturalnego śro­
dowiska człowieka na sesji Rady Narodowej Po­
znania. Była to sesja pod wieloma względami 
precedensowa. Pierwsza po wojnie, poprzedzo­
na wszechstronnymi przygotowaniami przy udzia­
le środowisk naukowych. Powzięte na niej de­
cyzje mają zapewnić poprawę naturalnych wa­
runków życia poznaniaków. Oby jak najrychlej.

Wszyscy wierny, jakie są te warunki obecnie. 
Kominy 57 poznańskich zakładów przemysło­
wych wyrzucają na każdy/kilometr kw. 248 ton 
opadu pyłu rocznie. Główne ^krzyżowania ulic i te­
reny kolejowe są ośrodkami, w których natęże­
nie hałasu osiąga wskaźniki uśmiercające drob­
ne zwierzęta. Niedostatki odczuwa się w zakre­
sie prawidłowego odprowadzenia ścieków prze­
mysłowych i komunalnych. Także czystość War­
ty, o czym pisaliśmy parokrotnie, pozostawia 
sporo do życzenia. Co zatem należy robić, jakie 
przedsięwziąć środki, aby życie wśród spalin, 
dymów, hałasów, uczynić znośniejszym?

Odpowiedź na to pytanie zawiera 300-stroni- 
cowy raport, opracowany w rozmaitych aspek­
tach, przez grono poznańskich naukowców.

Jan Jezierski należy do naj­
bardziej zasłużonych pracow­
ników wielkopolskiego rol­
nictwa, którzy w tegorocznej 
akcji żniwnej wyróżnili się o- 
fiarnością i zaangażowaniem. 
Na spotkaniu w Kombinacie 
PGR Naramowice otrzymał z 
rąk zastępcy członka Biura Po 
litycznego, sekretarza KC

Jan Jezierski: „...Najlepiej jed­
nak pracować w kolektywie...". 

Fot. — K. Przychodzki

PZPR Kazimierza Barcikow- 
skiego wysokie odznaczenie 
państwowe — Krzyż Kawaler 
ski Orderu Odrodzenia Polski. 
W chwilę po tym doniosłym 
akcie przeprowadzamy z Ja­
nem Jezierskim rozmowę.

— Jest pan kierownikiem gospo­
darstwa Separowo w Kombinacie 
PGR Ptaszkowo. O panu właśnie 
chyba można powiedzieć, że jest 
pan kierownikiem z awansu spo­
łecznego. Pana przykład dowodzi, 
że wielu powołanych na stanowi­
ska w ten sposób ludzi spełnia 
dobrze powierzone im obowiązki...

— Jestem wprawdzie rol­
nikiem praktykiem — nie mam 
za sobą studiów wyższych, czy 
nawet szkoły średniej, lecz 
ukończyłem specjalne kursy 
dla uzupełnienia wiedzy. Wie­
loletni staż pracy w tym sa­
mym rejonie gospodarczym, po 
chodzę bowiem z Ptaszkowa, z 
rodziny pracowników fol­
warcznych (ojciec był brygadzi 
stą), pomógł mi w wywiązywa 
niu się z nałożonych na mnie 
zadań. W Ptaszkowie (jeszcze 
przedtem zanim kombinat 
powstał) pracuję już 22 lata. 
Byłem najpierw kalkulatorem, 
potem brygadzistą polowym, a 
od 1950 roku awansowałem na 
kierownika gospodarstwa w 
samym Ptaszkowie, potem by­
łem w Kotowie, Woźnikach — 
12 lat. a obecnie w Separowie.

— Przyzna pan, że nie jest łatwo 
kierować takim gospodarstwem, 
mając za sobą w zasadzie doświad 
czenie praktyczne, bez głębszego 
podkładu teorii.

— Na pewno tak, choć nie 
jestem pewien, czy w kon­
taktach z załogą cenzus nauko 
wy pomaga w zdobywaniu 
autorytetu. Niekiedy młodzi ko 
ledzy po studiach mają z tym 
kłopoty, nie znają życia od stro 

ny praktycznej. Uważam 
nak, że teoria jest niezw 
potrzebna i być może, moK gj 
stępcy lepiej poprowadzą J i ] 
spodarstwo. 5 br]

— Ale i teraz osiąga ono D 
wyniki w produkcji. Czy teg0 * se. 
dzaju uwaga nie jest odznaką a ^1 
niej skromności ze strony ' de 
jako kierownika. * mi

— Nie chciałbym się pr5 $k 
chwalać, choć rzeczywiście- Re 
produkcji polowej mamy 
złe wyniki. Gdy obejmowali di 
to gospodarstwo, osiągało I 
24 kwintale czterech zbóż zi Fi 
ktara. W ubiegłym roku — W( 
liśmy po 29 kwintali z hek!; jo 
ra, a po omłotach w roku b» 0 
żącym nasze plony sięgają; 
kwintali z hektara. Rekord za 
we, jak na nasze dosyć leki Wl 
ziemie, plony dał jęczmień t ni 
miany polskiej Damazy, któą m 
go sprzątaliśmy po 38 kwint; Li 
li z obszaru 47 ha. Dostarcz; sk 
my też zboża siewne, np. owi; ot 
z 12 hektarów. Na przyszłym 
mamy zasiane 60 hektarów j 
ta Dankowskiego Złotego, , 
próbujemy też odmianę j n‘ 
tensywną polską Granę, któ: j- 
zasialiśmy na 10 hektara:: 01 
Uprawiana dotychczas $ ~ 
Nowa wydała w tym rokup 
34 kwintale z hektara. ?

— A co z hodowlą inwentara 
Wasz kombinat ma duże ambitj n‘ 
pod tym względem. T2

— Nasze gospodarstwo w 
nastawione głównie na odetó P< 
warchlaków dla tuczami, i R 
Pantaleonowie. Mamy 500 loć P 
Chcemy w roku przyszłym r 
szerzyć hodowlę do 10 000 pr: n 
siąt. Ponadto oddanie do uży! P 
ku dwóch budynków pozwi ż 
na tucz 2000 świń w cyklu zr V 
kniętym. To poprawi znacz: b 
rentowność naszego gosp 
darstwa, które jest na w 
wnętrznym rozrachunku. W; 
nie niezbyt szczęśliwe ustaw ] 
nie hodowli Świn, wyłącz: , 
odchów warchlaków, nieś 
rzystnie rzutuje na wyniki' 
nansowe w produkcji zwiera 
cej. Ratuje nas hodowla bydl; 
Od stu krów dojnych otrzym , 
jemy przeciętnie po 3800 I I 
trów mleka o zawartości ft. 
szczu do 3,7 procenta. Cieląt 
odsyłamy do dalszego chow 
do innych budynków w Ptasi 
kowie.

— A co na to załoga, która pn 
cięż jest poszkodowana, jeśli i 
mniejsze wyniki finansowe? 0 
analizuje się te sprawy na posi' 
dzcniach samorządu robotniczesi

— Sprawy produkcyjnej y 
spodarstwa są przeważnie głó' r 
nym tematem zebrań party; ] 
nych i samorządowych. Nasi c 
organizacja partyjna liczy' 1 
członków i interesuje się żyw s 
sprawami socjalnymi i prodit c 
cyjnymi gospodarstwa. Sam i 
stem członkiem PZPR od W ( 
roku. Mogę liczyć na po® 1 
współtowarzyszy i niezorgan ■ 
zowanych, a także młodzie? 
Najlepiej bowiem pracować' 
kolektywie.

Rozmawiała
MARIA POLCYNOWA

OHMKMBRB MM* ™

Najbliższe lata mają stać się pierwszym etape 
generalnego porządkowania zagadnień oc® 
ny środowiska naturalnego Poznania. Tak 
myśli się o znacznym powiększeniu obszar’ 
zieleni, rozwiązaniu problemu ścieków poPZZ: 
budowę centralnej oczyszczalni, wycisza” 
miejskiej komunikacji, zakładaniu bardziej 
dajnych elektrofiltrów itp. Suma tych przeds' 
wzięć, jeśli nawet nie uda się rozwiązać p®1* 
nych kwestii w całości, winna wiele zmienić 
korzyść naturalnego otoczenia.

Oczywiście, poznański program ochrony 
dowiska nie jest orężem wymierzonym przeć’ 
ko zakładom pracy. Chodzi tu raczej o wsP® 
działanie w dobrze pojętym interesie mieszka 
ców Poznania. Wszak sądzić można, iż f®’ 
uzbrojona w uchwałę sesji, surowiej i kons^ 
wentniej domagać się będzie przestrzegania z‘ 
sad ochrony środowiska, piętnować wszys® 
tych, którzy lekce sobie ważą dobro i 
człowieka. . (

Zresztą w samych zakładach, obserwuje ■ 
w tej dźiedzinie pewne zmiany. W stare] P 
znańskiej gazowni i elektrociepłowni kis*3 
się nowego rodzaju filtry, eliminujące znać 
część wysyłanych jeszcze w powietrze za 
czyszczeń. W wielu fabrykach — są wśród P 
„Amino", „Pomet", Poznańska Fabryka Mas 
Żniwnych — opracowano z myślą o POpa3.^ 
czystości powietrza, specjalne programy in*'* 
tycyjne. nid(

Wszystko co dotąd zrobiono w Poznani 
dziedzinie ochrony naturalnego środowiska 
zrobiono niemało, wymieńmy na PrZ^rJ 
przeniesienie poza miasto I województwo P^ 
dukcji doświadczalnej tlenku glinu) nosiło ca 
działalności doraźnej, indywidualnej. $p|g|(. 
wany obecnie program ma charakter 
sowy i perspektywiczny. Powstał ze wspoia 
działania specjalistów-praktyków i naukom 
Pozwala zatem żywić nadzieję, że także w 
znaniu zmniejszy się liczba poczynań uco 
wych dla ludzi i szkodliwymi dla przyrody-


